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Sally, tresowany szympans nowojorskiego colosseum poddaje się plombowaniu zebów. 


Tureja uchwala wojne 
z koalicją. 


Jest to ruch anłyirancuski popierany przez Rosie. 


i Mediolan, (AW. ; 
Ostatnie posiedzenie angorskiego, Zgroma- | nie Narodowe i uchwalić rezolucję, która ogła- 


rzliwy. Pastowie utworzyli siiny blek anty- wojny. Posiedzenie to odbyło się wśród wiel- 
francuski który jest popierany przeź Rosjan. kiego wzburzenia. W Konstas::..opoiu rów- 


Posfermiek francuski rx moście. w. 
etym przez wojska francuskie Dortmmdzim 


_ Zaręczyny księcia angiełskiego. 


Świeżo sa- + 


Książe Yorku, drugi syn króla anrielskiemv 


> « P F Fa « e e~ recz sie ie 5 121 4 
dzenia Narodowego miało przebieg nader bu-| sza konieczność i natychmiastowe rozpoczęcie pa y Arat ra rea ra 


rórki! 


" ksiecia na Strathmoro i Kinghorne. 


Biok tes zamierza rozpocząć kroki wojenne. nież nie żywi się wielkich nadziei, że kqnfiikt Nasza rycina przedstawia podobiznę młodej 
Ekstremistom udało sie poruszyć Zeromadze- | ten zostanie załatwiony na drodze pokojowej. narzeczonej i księcia Yorku. 


"Sir. 2 


Turcy chcą wojny == Koalicja nie chce 


Ke Bifizzcja 


Paryż (AW.) 


„GONIEC KRAKOWSKT" 


w Smyrnie. 


wie pobytu wojennych okrętów  sprzymierzo- 


Turcy donieśli rządowi Irancuskiemu, Że nych w Smyrnie. Jak widać z postępowania 
udzielają wojennym okrętom sprzymierzonych | tureckiego, tendencją Turcji jest zaostrzenie 


nowego terminu $-dniowego, 


po upływie je- | sytuacji, Koła zas rządowe żywią nadzieję, że 


dnak którego pozostawiają sobie swobodę w |da się ją rozwikłać bez dalszego pośrednictwa 


działaniu, Ta nota została doręczona przez 


rząd francuski, rządowi angielskiemu. Komen- bie natomiast uniknięcia konfiiktu, 


dant turecki w Smyrnie powolał do służby ` 


wojskowej wszystkich mężczyzn w całej Tur- 
cji od 18 do 45 roku życia. 
Rząd angielski nie otrzymał 


jeszcze ze | 
l 


Rząd angielski I Sprzymierzeni życzą so- 
którego 
wyuiki najzilujej odbiłyby sią na Tracji, Jest 
jednak bardzo wątpliwe, czy Turcy przedłożą 
w prowizorycznej formie swoje żądania, dla 
pokojowego rozwiązania sytuacji w tym duchu 


strony tureckiej oficjalnego ultimatum w spra | w jakim sobie życzą Sprzymierzeni, 


hpa prate oj 


IW WAL rL 


Warszawa. 
Nadeszł: wiadomość z Moskwy, że sztab 
generalny moskiewskiej rewolucyjnej Rady 
wojennej rozwija w ostatnich czasach 
ENERGICZNĄ DZIAŁALNOŚĆ 
w kierunku reorganizacji czerwonej armii. 
Uwaga sztabu gen. zwrócona jest przedewszy- 


na 
OKRĘG WOJSKOWY PETERSBURSKI, 

dokąd wysłano Tugaczewskiero ze specjalne- 
mi połnomocnictwami. Sztab gen. opracowal 
3 ar PROJEKT MOBILIZACJI 

czerwonej i jednocześnie odbywają się 
przegrupowania wojsk ua granicy zachodniej 
i na Kaukazie. Pogłoski o koncentracji zuz- 
cznych sił wojskowych 

NA GRANICY POLSKIEJ 

są przeSadzone. Nieprawdziwą jost wiadomość 
+ pobycie armji Budiennege na Podolu i Wo- 
łyniu. Budienny znajduje się na Kaukazie, a 
wiadomość o jego pobycie na Podolu powsta- 
ła stąd, że wysłano tam jedną z najlepszych 


HIBĄD SZA 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


JCIE 


PR W ONZ. 


dywizji kawalerji rosyjskiej a mianowicie dyw. 

generała Ratowskiego, i 
Wyposażenie tzcaniczne Oraz zaCpatrzenie 

w środiii żywności czerwonej armji poprawiło 


się znacznie w ostatnim tygodniu. Znajdujace:- 


się w różnych częściach Rosji fabryki amu- 
nicji 1 broni są w pełnym ruchu. iVszędzie 
INŻYNIEROWIE NIEMIECCY 


kierują robotami technicznomi. Armja czerwo- 
na — weiłuę sprawozdań wyslanych przez | 


rzeczoznawców do Rewol Rady wojennej — 
będzie | 
DOSTATECZNIE ZAOPATRZONA 
W AMUNICJĘ, 


NAWET GDYBY POWOŁANO NOWE RO- 


CZNIKI. PRACAMI SZTABU GENERALN. 


KIERUJE BEZPOŚREDNIO TROCKI 
i jego prawa ręka Werchowski. Zdolnsści Wer- 
ckowskiego 8} przez bolszewików tak dalece 
cenione, że przebaczyli mu nawet jego anti- 
bolszewickie wystąpienia w pamiętnym proce- 
sie przeciw socja!-rewolucjonistom. 


(owiety przewyiszyły okracjeńctwom erokę Mikolaja I 


Sowiecka Komisja kontrolująca przyznaje to samo. 


Ryga. (AW). 
Komisja Kontrolująca W. C. L K., która 
wizytowała więzienia środkowej Rosji, przed- 
stawiła prezydjum W. C. I. K. dokładny me- 
morjał, żądający zwolnienia z obowiązków i 


wnictwo, wymuszanie, pastwienie się nad wię- 
źniami, które w wielu wypadkach kończyło 
się śmiercią lub kalectwem. Komisja żądała 
specjalnej rewizjl w centrałach gub. Orłow- 
skiej, Włodzimierskiej i Jarosławskiej, gdzie 


oddania pod sąd 9 komendantów ł 15 naczel- zachowanie się administracji przekroczyło juź 


ników więzień za nadużywanie władzy, łapo- 


nawet granice epokl Mikołaja I. 


Robili rewolucję teraz kradną! 


Przywódcy bolszewiccy pod zarzutem miijlonowych 
kradzieży. 
wszystkiem na Radku i Zimowjewie. Pierwszy częło strzelaninę. Żandarmi broniąc się, odpo- 


Berlin. (A. W.). 
Według doniesienia z Moskwy dochodze- 
nia speejalnej komisji w sprawie defraudacji 
w Międzynarodowej moskiewskiej wykazały, 
że sprzeniewierzono daleko więcej, niż mrzy- 
puszcezano. Mianowicie defraudacja wynosi 5 
milionów rubli złotych wydanych w postaci 


miał do dyspozycji £ i pół miljona rubli złotych 
które miały służyć do wywołania czerwonej 
rewolucji w Egipcie Dułgarji i Turcji. Znany 
komunista francuski Sadoul otrzymał z tej mi- 
my miljon rubli na wywołanie rewolucji w ko- 
lonjach francuskich, Podróż Zimowjowa po- 


załiezek, Oraz 3 miliony rubli złotych z t zw. | chłonęła kolosaluą sumę miljona 900.00 rubli 


„TFurduszu Walki“. Podejrzenie ciąży przede- 


złotych, 


Francuskie zwycięstwo w Zagiębiu Ruhr | 


Fiasko strejku miomietklego. — Węgial jedzie do Francji. — Zaw 
gzione nadzieje niemiaczie na Anglje. — Kokietowanie Ameryki. — 
Opór niemięcki. 


A 


Pomimo częściowego strejku górni- | 


w stronę Francji i Belgj. Każdy dzień przy- 


ków i strejku kolejarzy niemieckich w Zapłę- nosi wzmożenie stę wywozu węgla do Francji 


niu Ruhry, Francuzi postawili na swojem. Na- 
tychmiast sprowadzono kolejarzy francuskich, 


oraz upadek nadzieji niemieckich na praktyca- 
ne skutki oporu górników i kolejarzy. Władze 


którzy uruchomili pociągi towarowe i osobowe. francuskie zakazały również przyjeżdżać na 


Jefdnceześnie ścisłym  kordonem 


wych, napelnionych węglem odjeżdżać poczęło 


zamknięto | terytorjum okupowane ministrom niemieckim, 
okupowane terytorjum Od reszty Niemiec. — | którzy próbowali tu namawiać do dalszego | 
T oto wnet długie szereci pociągów A] 


strajku górników i kolejarzy. 


Jna interwencję 


Nr. 20 


ważnie zaczyna sobie zdawać sprawę z tego, 
że wszełkie nadzieje związane z biernym opo 


8|rom mieszkańców Ruhry zawiodły. Opór jak 


trwa jeszcze w dalszym ciągu obliczony jesti 
już tylko 

na efekt zewnętrzny i propagandę 
w innych krajach Europy i Ameryki, 

Rząd Poincarego konsekwenthie i zdecy- 
dowanie lamie opór niemiecki, na wzmożenia 
się oporu odpowiadając represjami. Po czteru 
latach obchodzenia się w rękawiczkach z wie 
cznie wyzyskującemi sytuację  fałszywemi 
Niemcami zdobył się wreszcie nakonsekwentny 
czyn. Już nie pomaga mydlenie oczu przez 
Nieincy. ; 

I podobnie jak zawiodły nadzieje niemiec 
kie, pokiwdane w strojku, zawłodą ich nadzieja 
Innych państw. Początkowe 
przypuszczały Niemcy, iż jak jedna z pierw= 
szych zaprotostuje Anglja przeciwko obuadze” 
nia Ruhry. Ale stało się | 

coś wręcz przeciwnezy, 

Opinia angielska z zadowoleniem przyjęła 
do wiadomości fakt wkroczenia Francuzów do 
Zagiębia Ruhry. rząd zaś angielski i jego sfery 
przemysłowe zdają sobie jasno sprawę z tegoy 
że obsadzenie przez Francję Ruhry oznacza 
sparaliżowanie wytwórczości niemieckiej na 
pewien dłuższy okrog czasu, co w dalszej kon: 


isskwencji, wyrządzi przemysłowi niommieckie» 
|mu olbrzymie szkody, umożliwiając jej konku 
|rentowi angiolskiemu ponowne odebranie mu 


zdobytych już po wojnie rynków zbytu. Tak 
więc nadziejo niemieckie na interwencję Ans 
giji spełzły na niczem. 

Jedyny ratunek obecnie w Ameryce — 
oto hasło Niemiec chwili obecnoj. Myśl tę do- 
sadnie scharakteryzował ks. Maks badeński 
w jednym z artykułów umieszczonych w „Berl. 
Tageblatt“. Ostrzega on Niemców przed 
nawóływaniem do nieuznawania traktatu wer 
salskiero pod pozorem rzekomego porwałce= 
nia go przez Francją, a nawołuje do rokowań 
z Francją pod hasłem: wycofania się Franeu- 
zów m Ruhry s 

I sądu rozjemczero Ameryki. 

To kokietowanie Hanlinga i zapraszanie 
go do godzenia Francji z Niemcami zdaje sią 
również spali na panewce. Kiedy i ta ostatnia 
nadzieja zawiedzie — rozpocznie się w Niom- 
czech odwrót na całej linji, Już i tak w chwili 
obecnej część opinii niemieckiej nie sOlida" 
ryzuje sję ze stanowiskiem kanclerza Cuna 
Konsekwentne stanowisko Francji sprawę tę 


| przyspieszy i Niemcy będą musiały — płacić, 


Rząd niemiecki prowokuje Francję, 
Paryż, (PAT.). 
Dwaj żandarmi francuscy wyjechali dnia 


112 bm. z Recklinghausen do Oberhausen w san 


zarekwirowanym i prowadzonym 
przez niemieckiego szofera. Wozoraj wieczo- 
rem szofer powrócił do Recklinghausen. Pa 
południu nadeszła wiadomość, ii pod pózorem, 
žo latarnie żle się Świecity, około 15 niemieckich 
policjantów zaatakowało żandarmów i rozpo* 


mochod zie 


wiedzieli strzałami, w końcu jednakże ulegli 
przewadze liczebnej Niemców. Jeden policjanij 
niemiecki został zabity a dwaj ranni. Zandame 
mów francuskich przewieziono do szpitala, 
Recklinghansen. (PAT.) : 
U władz sojuszniczych zjawiła się delega« 
cja ludności z prośbą o cofnięcie zarządzeń, 
zabraniających ruchu ulicznego między godzi» 
ną 9 wieczór a 6 rano. Delegacja otrzymała 
odpowiedź w tym sensie, że zarządzenie bgs 
dzie trwało dopóki kupcy nie zaprzestaną 8a 
botażu w stosunku do klienteli francuskiej f 
belgijskiojj Na skutek powyższego oświad: 
czenia niektóre sklepy zostały otwarte. 
> neie: i (PAT. 


Wojska belgijskie zajęły Wesel i Emmę: 


rich, gdzie znajduje się urząd kontroli towa- 


rów, pochodzących z Holandji, albo do Ho- 


jlandji wysyłanych. 
Webee tych faktów opinja niemiecka po-| 


— ——— 


. Nr. 20 


Frani zaogkwoctrowai Niemcom 30 SKTZYA nioma: 


„GONIEC KRAKOWSKI“ 


„A 
ć 


Niemcy wywożą z Zagłębia walory zagraniczne, a przy yemi swe 
marki na podsycanie strajków. 


Wiedeń. 
_ „Berliner Tageblatt“ podaje, że w pociągu, 
który miał wyjechać z Essen do liamburga | 


wywóz do Ameryki. Prócz tego zajęto 6 mi;on. 
marek niem. papierowych, które przystał Bant | 


St. 8 
| AE ne 
stanu cywilnego, urządzało uroczyste nabożeń 
stwa za mordercę, a niektórzy urzędnicy pań- 
stwowi brali udział nawet z opuszczeniem pra- 
cy biurowej, w tych nabożeństwach, niektórzy 
nauczyciele a nawet kierownicy szkół powsze- 
chnych i średnich nie tylko brali udział w 
tych nabożeństwach, ale nawet prowadzili na 
| nie dzieci, Jub urządzali w szkole nabożeństwa 
za mordercę. Ze względu na to, że przytoczone 


Basekwestrowali Francuzi 30 żelaznych skrzyń |Dyskontowy do jednego z domów bankowych czyny mają antypaństwowy charakter i stano- 


a walorami zagranicznymi, przeznaczonymi na 


w Essen, dla rozdziału między strajkujących. 


Bojkot Francuzów i Belgów w Zagłębiu Ruhry. 


Essen. (AW). 


Jak donoszą dzienniki, rozpoczął stę wczo- | Essen komisji inżynierów. Na to oświadczyła [xien wypadkach E a 
faj bojkot Francuzów i Belgów. Hotelarze |komisja inżynierów, że będzie się sama starać | 


pówiadczyli mieszkającym nu nich Bajon 
£ botgijskim oficerom, że dostawcy nie chcą 
dostarczać dla mich Środków spożywczych. | 
Mo samo oświadczono takie przebywającej w: 


o Środki* spożywcze, które mają być jedynie 
przyrządzane w kuchniach hotelowych. Per- 
sonal jednak hotelowy miale się temu przeci- 
| wić, 


Lekarze niemieccy bojkotują Francuzów i Belgów. 


Paryż. (PAT). 

Doniesiońo tu, że dwa wielkie stowarzysze- 
mia lekarzy niemieckich postanowiły, aby le- 
karze nie udzielali porady lekarskiej chorym 
narodowości belgiskicj ł francuskiej. „Le Ma- 
tin* odbył wywiad w powyższej sprawie z Be- 
kretarzem generalnym ogólnego związku’ le- 
karzy francuskich, Oświadczył on: Ludzie, 
którzy powzięli tak pot$corną decyzję, Bą ty- 
mi samymi, którzy w obozach dla jeńców u- 
snieszczali zdrowych żołnierzy francuskich ©o-j 


bok chorych na tyfus. Myśmy — mówił w al 
szym ciągu sekretarz — opiekowali się z 

sze troskliwie Niemcami, w tym samym DA. 
sio, w którym nasi bracia znosili wzmianko- 
wane okrucieństwa. Będziemy też w dalszym 
ciągu udzielali opieki lekarskiej Niemcom tak 
samo jak Francuzom, gdyż wedle naszego po- 
jęcia cierpienie nie zna gmnic i niosąc pomoc 
tym, którzy cierpią, lekarze fraucuscy nie żą 
dają od nich paszportów. 


Francia zamierza okupować 
Hamburg, Szczucin i Gdańsk? 


Wiedeń. (A. W.). 
„Der Tag" podaję za Deutache Telepraphen 
łAcentur mie potwierdzoną kądinąd i bardzo | 
nieprawdopodotmą wiadomość, że Francja czy- 
hi przygotowanif do oXupacji Hamburga, — 


15 lutego Ansiia 


| Szczecina i 


Gdańska. Idzie tu rzekomo 0 se- 
kwestrację morskich ceł. Rząd francuski miał 
już poczynić starania o stworzonie punktu opar 
cia dla floty francuskiej na morzu bałtyckiem. 


obsadzi Gdański. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 


Niemieckie pisma gdańskie skarżą się, że szkół w tym terminie,celem dostarczenia kwa z klubu ukraińskiego do klubu 


na własną rękę, zapowiedziały zamknięcie 


w Gdańsku kursują uporczywe wieści, iż w ter wojskom angielskim, 


dniu 15 lutego mają Gdańsk obsadzić wojska | 
angielskie, CGdańszczanie tak dalece wierzą 
Aż; as że Mpk zewiiy asiki 


INFORMACJE 


© „numerus ciausus™ na uniwersytetach. 


(Telefonom od 
Warszawa. 
Sejmowa Komisja oświatowa przystąpiła 
wczoraj do obrad nad wnioskiem nagłym 
Związku Lud. Nar., zawierającym projekt u- 
stawy o „Numerus clausus“, 

„Przedstawiciel Koła żydowskiezo, poseł 
Wyzodzki, postawił wniosek, żądający nie- 
przystępowania nawot do rozpatrzenia tej 
sprawy. Wniosek ten uzyskał jedynie 4 głosy 
tydowskia 

Pos. Konopczyński (ZLN.) postawił wnio- 
sek, domagający się natychmiastowego roepa 
trzenia sprawy i zwrócenia się do Rad wydzia- 


Lewica głosi, że N 


(Czy informacje te są prawdziwe, trudno 


deciec, notujemy je jednak z obowiązku dzien- 
ikarskięgo, Red.). 


POLITYCZNE, 


nasz. koresp.). 
łowych Uniwersytetów o ich zdanie, 
wa ta wpłynie ‘dodatnio na bieg studjów. Za 
wnioskiem tym oświadczyli się tylko przedsta- 
wiciele 3  strounietw Chrz. Zw. Jodn. Nar. 
I'rzeszedł natomiast wniosek posła Czapińskie- 
go (IPS), który żądał odroczenia rezpatrywa- 
nja projektu aż do czasu, kiedy Komisja Kon- 
striucyjna wyda ópinję, czy wprowadzenie 
p u bera elausus* byioby zgodne z Konsty- 
ucją, 

Wniosek ten został uchwalony głosami 
więjcszośc! rządowej, tj. całej lewicy od P. S. L. 
do P. P, S. I mniejszości narodowych. 


iewiadomski.. żyje. 


ad, od naszego korespoadenta). 


W wielu okolicach kraju agilatorzy lewi- | 
cowi — jak się okazuje — rozsiewają tenden- 
cyjnie fałszywa pogłoski, jakoby w Cytadeli, 
zamiast śp. Niewiadomskiego, rozstrzelano ko- 
gość innego. Głoszą również, że żona śp. Nie- 


wiadomskiego wniosła do władz prośbę o ze- | 
zwolenie na zmianę nazwiska. 
Nie potrzeba dodawać, że tak jedna jak 


‘druga wiadomość nie ma w sobie ani cienia 


prawdy. 


czy usta- , 


wią przestępstwo, przewidziane odpowlednimi 
artykulami kodeksów karnych dzielnicowych, 
niżej ppo mgo wnoszą 

Wysoki, Sejm raczy uchwalić: 

Wzywa się rząd, by zarządził we wszyst- 
pociągnięcie 
winnych do odpowiedzialności karnej a urzę- 
|dników państwowych do odpowiedzialność: 
dyscyplinarnej. 


Skuiski ministrem spraw wewnętrznych ? 


(Telefonem od nasz. kóresp.) 
Warszawa. 
Obiegają nieprawdopodobne pogłoski, ja- 
koby premier, gen. Sikorski, miał zrzec się 
stanowiska ministra spraw wewnętrznych 
ji powołać na nie p. Skulskiego. 


MONAT). 


(Telefonem od nasz. koresp.) 
Warszawa. 
W uzupełnieniu wczorajszej wiadomości 
lo ostatniem posiedzeniu sejmowem dodać na- 
loży że za rezolucją w Sprawie granie wəchod- 
nich oraz Klajpody głosowały wszystkie stron- 
nictwa polskie oraz żydzi, Natomiast poglo- 
wie ukrałńscy, blałoruscy i niemieccy, stano- 
wiący podporę rządu gen. Sikorskiego, posts- 
nowiłv głosować przeciw rezolucji. Gdy zaś 
|mowców ich — ale nie tylko ich, ale także 
przedstawicieli N. P, R. — pozbawiono gioia 
| i dyskusję zamknięto, Ukraińey, Białorusin 
|i Niemcy opuścili z wrzaskietm sałę posiedzeń 


Ki in my komunistów nie LUDU sig. 


eionom od nasz. koresp.) 
Warszawa. 
Wiadomość o przejściu posła Łuckłewicza 
komunistów 
okazała się nieprawdziwa. P. Łuckiowicz pa. 
zostaje nadal w klubłe ukralńskim. 


Konwencia nocztowo-telegraficzna 


ralądzy Polską a Rosją. 
(Telefonom od nasz. koresp.) 
Warszawa. 
Dnia 20 t. m. wyjeżdżają do Moskwy c>- 


lem podpisania konwencji pocztowo-telezralk: 


cznej wiceminister poczt i tel. Do 


ornz st. referent Łukaszek. 


Ustawa przeciwalkolelowa 


-Ohea Rząd me made nigdy liczyć na swe 


1 
„| 


zjeżdża na śleny tor, 


(Telefonem od masz. koreeg) 

Pos. Medxrd Kozłowski (Z. L. N.) na dzł- 
siejszem posiedzeniu Komisji zdrowia podniósł, 
ż6 ustawa antialkoholowa nie jest wykorywa- 
na i że krążą pogłoski, jakoby miała być cal- 
kowicie zmieniona. Zażądał on, aby na na- 
stepne posiedzenie Komisji zaprosić przedsta. 
wicieji Ministerstwa skarbu, zdrowia i spraw 
wewnętrznych, celem złożenia wyjaśnień w tej 
spramie i przedstawienia istotnego swych za- 
miarów. 


| ARZOLOWO priota Kodi staroga! 


jesz od nasz. koresn.) 
Warszawa. 
Na powiedzeniu sejniowej Komisji skarto- 
wej miata się odbyć dyskusja nad ekspose p. 
Minlstra Skarbu. Ponleważ jakoś nikt z obe- 
citych głogu nie zażądał posiedzenie zamknię: 
to po piciu (I) minutach. 


Interpelacia „Wyzwoienia” w sprawie nabożeństw za Niewiadomskiego. swarm 700 o sie mad naprawą 


Warszawa. (PAT). 

. L. Wyzwolenie zglosił 
y wniosek "ae 

odu wykonania wyroku śmierci na ; 


Klub poselski P. 
a=. 


| niektóre organa prasy zamieściły 


artykuły, 
nekrologi i ogłoszenia zawierające gloryfika: 
cję ohydnej zbrodni, popelnionej na pierwszym 
i dostojniku Rzeczypospolitej. Wielu duehow- 


osobie órdalcy śp. prezydenta Narutowicza, |nych, którzy równocześnie byli urzednikami ` 


i 


u gu a 

Z Komisji rolnej. 
Sejmowa komisja rolna pod przewodni- 
ctwem pos. Wilkońaskiago obradowałą dziś. 
Prezesa G. U. Z. Lndkiewiaz udzielał wyjaśnień 
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w sprawie prac G. U. Z., w szczególności o | aiędzynarodowemi zobowiązaniami zwróciła | główny dyplomata bolszewicki Krassin był 
osadnictwie wojskowem i cy wiinem Oraz o sto | się do Międzynarudowego Trybunału Sprawie- |przed wojną pelnomoenikiem na Rosję tego: 


sunku G.'U. Z. do instytucji upoważnionych | dfiwości w Hadze z prośbą o doradcze zdanie. | ostatniego 


do parcelowania. 


2 Komisji odbudowy kraju. 


Warszawa. (PAT). 
Komisja odbudowy kraju w myśl swej po- 


liwazja kasków niemieckich w Polsce. 


i Warszawa. (TeL od nasz. Kor.). 

i Bank Handlowy w Warszawie poddał się 
| pod. jarzmo grupy niemieckich banków. Stało 
przedniej uchwały, ukonstytuowała, się dziś, | | się tu wskutek wejścia w ścisły stosunek z ban- 
powołując dwie podkomisje: 1) dla zbadania |Eidn breksalski im, który pozostaje pod wpły- 
działalności gener. dyrekcji odbudowy, 2) dla | wem berlińskich t. zw. D-banków, a to: Deu- 
zbadania działalności państwowego banku od- | tschę Bank, Discontogeselischafts Bańk, Dres- 
budowy. Na posiedzeniu tych podkbmisji przed | dener Bank. 

stawiciel prezydenta ministrów Tęczyn oświad Ta grupa banków. to ctęźniejsza i naj- 
czył, że sprzeciwia się jakiejkolwiek Maztajej, APT pelcoraa oai kai 
działalności tych podkomisji, gdyż. uważa to | bankowa Niemiec, 
niejako za wotum nieufności dla siebie, a akcję gospodarczy podbój 
zamierzoną przez podkomisje za sprzeczną £ 
konstytucją. Wobec tego oświadczenia obie 
podkomisje uchwaliły odnieść się do plenum 
komisji odbudowy, która odbędzie posiedzenie 
dia rozpatrzenia tej sprawy. 


lamach na metropolitę był przewidywany. | 


Elektrizitategesellscbaft", zamucająca również 


Warszawa, (Tel. od nasz. kor.). 

W kołach rosyjskich w Warszawie twier- 
dzą, że metropolita Jerzy oddawna obawiał 
się zamachu na swe życie. Mieszkanie jego | 
było strzeżone przez policję i nikt, prócz du- 
chownych, do pałacu metropolity nie był do- 
puszczony. 

Władomość o zabójstwie nie wywarła na 
kolonię rosyjską w Warszawie wielkiego wra- 
tenia, gdyż oddawna epodziewano się zama- 
cba 


ee 
(Tełeionem od nasz. koresp.) 

Na Komisji prawniczej została 
daiś nowa próba zgliotynowania sprawy Uni 
wersytetu Jana Kazimierza we Lwowie, któ- 
ry domaga się wykonania ustawy a przeka- 
zanin ua gmachu posejmowego na staly, wy- 

tek. Prof. Konopcz, 


r, 


Rada Ligi Narodów a Niemcy 
w Poisca. 
Rada Ligi Narodów rozpatrywała sprawę 
kołonistów jj maj osadzomych na zie- 
iułach polskich przez Sł 


A 
ji 
p 


arszawa. 


docyzjł, 
Beian potaśtogo jet sj ine > teo określenia teoretycziego złotego 
E ZERO || |. SJ ij 
i nie wie, ile lat liczy naygjfawdę. Wie natomiast 
e jedno, że p. Nicole jest sławną, ER fascy- 
© |nującą pięknością i artystką. Młodzi drama- 
Z TEATRU IM. JULJUSZA SŁOWACKIEGO. kędy wierzą w jej genjusz i dA dla 
7 , wę, poświęcając jej swe sztuki. Sława 
„ „SŁAWNA ARTYSTKA“. (Comedienne).  |ma w sobie coś demonicznego. Nicole wraca 
Kotmedju w 3 aktach, Jakóba Bousqueta 1 Pa- dig niej do Paryża, a chcąc zatuszować swój 
_ wła Armonta. | wiek w oczach wielbicieli, każe synowi grać 
Reżyser: M. Jednowski. |rolę młodszego brata, synowej rolę brażowej, 
„Każda — mówi p. Nicole YVal-|a SZ m -—— bratanka. Powodzenie sceniezne 
tier -- ma wiek potrójny. Jeden taki, jaki ma |dokonuje reszty, Jej kochanek, Franciszek de 
na scenie; drugi taki, jaki mię oczom świata | Breuil wraca do swej opuszczonej miłości, syn, 
przedstawia, a trzeci wiek — właściwy, tj. me- |aby nie zdradzać wieku istotnego swej matki, 
kalny“. wyjeżdża ze swą uprzykrzoną rodzinką do 
Najwięcej oczywiście zależy każdej na tym Londynu, a sławna artystka może się cieszyć 
drugim wieku. To też każda stara się usilnie | swym drugim wiekiem tak długo, jak długo 
o to, aby jak najdłużej utrzymać fascynujący | świat będzie temu złudzeniu ulegał... 
wpływ na Otoczenie i dla osiągnięcia tego celu Rolę p. Nicole Valtier objęła p. Bednarzew- 
rogwija cały kunszt, cały aparat tajemniczych |ska. Rola to trudna, wymagająca wirtuozow- 
trycków, strzeżonych zazdrośnie przed okiem |stwa gry, wzmagającego się z każdym aktem. 
ludzi. Jest pod tym względem tajemnicą nie- | Tymczasem gra p. Bednarzewskiej po pierw- 
docieczoną nigdy i nierozwiązsalną. szym dobrze zagranym akcie, słabłąa w dal- 
Typem takiej właśnie artystki jest pani p aym ciągu i bez zmiany aż do końca. Nastrój 
Nieole Valtier, gwiazda „Comedie Francaise", tałego zespołu był sztywny, chłodny i Sztu- 
którą poznaliśmy w sobotę na premjerze. czny. Nie w smak. szła naszym artystom ta 
Paui Nicole Valtier jest osobą zamożną, | komedja francuska, pozbawiona grubych efek- 
bo w Paryżu każda gwiazda dochodzi szybko | tów, jaskrawych kontrastów i kawałów. Dja- 
do majątku (zupełnie inaczej, niż to bywa liog wyg: ny na posadzce francuskiej przy- 


u nas!), Zawód miłosny skłania ją do opusz- |prawiał ich o ustawiczne potykanie i upadki. 
czenia sceny i do szukania we własnem zaci- |Śtąd całość robiła wrażenie sztuki nudnej i 
szu lekarstwa na Świeże rany. serca. Postana- |niezrozumiałej. Napięcie wywołane wśród pu- 
wią wice poświęcić się wychowaniu syna, któ- |bliczności raz po raz rozpraszało się przez nie- 
tego trzymała zdala od siebie, aby obecnością | wyraźne wymawianie najważniejszych kwe- 
SWĄ Ww Paryżu nie psuł jej reputacji osoby | stji. Jedyną, barwną, ożywiającą nudę ropa 
wolnej, niezależnej i dziewiezo młodej. W dńiu, była gra p. Modzelewskiej (córki) w roli ła- 
w którym: postanowiła opuścić scenę, zjawia |miącej język Angielki. P. Kwiatkowski usilo? 
u svn jej, Edward, wraz z żoną i kilkuletnim | wał w roli amanta wzbudzić jak największy 
synkiem. żar erotyczny, który jednak momentalnie w 
ya fakt dokonany uderzył sławną artyst- | 
ke harizo niemile, gdyż przesunąl ją odrazu j 
w mo. hahek. nieiniej jednak nmwenił ją w |Niewiarowicz, jako Edward, całkiem nie trak- 
postanowi ieniu zejścia ze sceny. P. Nicole Val- wwał swej roli serjo. 
ver wyjeżdża z całą rodziną na prowincję, ale i W drobnych epizodycznych rólkach odra-; 


ogólnej atmosferze ulatniał się. P. Nowakow-| 
ski bawił się niefrasobliwie swa rolą. a już p.| p. Senowski. Niepodobna paminać trafnie oddaną 


towarzystwa, 
agentem. D-banków. 

| Grupa tych banków jest związana również 
iz „Banca Commerciale w Medjolanie, który. 
obok wielkiego germanofilstwa politycznego, 
ujawnionego w czasie wojny, ' zaczął ostatnio 
robić awanse bolszewikom. Dyrektorem tege 
banku jest p. Toeplitz, rodzony stryj naszego 
Toeplitza, oskarżonego o szpiegostwo ną rzece 
bolszewików. 


Kapis ta grobie ś.p. Niewiadomskiego. 


Na ementarzu w. (Wargi 


a więć  pośrednig 


powąziiowskami 
Whjiozona na finansowy, i wia, nad mogiłą, “a przykrywa olbrzymi ko» 


pies wieńców, i kwiecia kwiecia jesi umieszczony tylko 


Mź 1 powiedz Polsce, 


Należy do niej też berlińska „Allgemeine jedyny, napis: 
sieci ng całą Europę, Warto przypomnieć, że tei ia. 


Ianiedny sabotaj postulatów Uniwersytety Inowskiogo. 


Piastowcy nie dopuszczają do wykonania Ta -oddającèj Uniwersytetowi gmach poza- 


jmowy. 

Gruszka i Kiernik podawali w wątpliwość wa- 
źność ustawy i zażądali połączenia wszystkicia 
wnłosków w tej sprawia w jedną całość, wyu 
branża reterentów i %onreferentów, SE ami 


Określenie wartości złotego polskiego. 


(Telefonem od nasz. koresp.) 


w markach polskich będzie średnia artytmety- 


Warsza 
Na konierencji w Ministesstwie Skarbu |ka między przeciętnym kursem dowym 
czy | ustalono, że najwiaściwszym sposobem do | franka 3 


szwajcarskiego a przeciętną ceną giel- 


polskiego | dową żyta. 


Siądająca żądnych walorów twórczych, a tyl- 
ko dużo zręczności i dobrego smaku — mow 
głaby tylko przy wyjątkowej obsadzie i reży« 
serji zająć naszą publiczność. 

Ludwik Skoczylas. 


Z OPERY | OPERETKL 

„TANIEC MILJARDÓW*, operetka w 3 aktach 
E. Steppana libretto Willnera i Kollaw. — Kom. 
pozytor staje przed nami po raz pierwszy ze swym 
nienadzwyczajnem dziełem mnuzycznem, o moty- 
wach pochwytanych tu i ówdzie, a przypomins» 
jących niemal wszystko, eo się z tego zakresu 
słyszeć dało. —— Tu i ówdzie zaledwie błyśnie ja» 
kiś świeższy frazesik melodyjny (śpiew Bii Tomp- 
sana w akcie li}, by utonąć w szarzyźnie solidnej 
zresztą roboty muzycznej oraz instrumentacyjnej. 
Jakkolwiek jednak muzyka nie zdradza genjusza 
w swym twórcy, to jednak wysłuehać ja można 
tem więcej, że kapelmisirz p. Szczepański powy- 
szukiwał co się dało lspszego z niej i ożywił od- 
powiednią interpretacją i przedstawił z możliwą 
starannością. — "Treść operetki byłaby zabawną, 
brakło jednak na pierwszem przedstawieniu ko- 
niecznej werwy i pewności, która ujawni się być 
może na repryzach następnych. — Z solistów, 
których właściwie jest czworo, wytiła się na plan 
pierwszy, dzięki werwie, urodzie, kostjaumom i gło- 
sowi p. Zaleska. Ostatni tj. głos miły w brzmie- 
ziu i dźwięczny z natury, powinien być poddany, 
systematycznej kulturze, celem wzmocnienia go 
i ujednolicenia emissji. — Podobnych zabiegów. 
wymaga głos p. Kamińskiej, P. Ostrowski opano- 
wał pięknie, w grze jednak zdawał się być skrę: 
powanym i pozbawionym nerwu oparetkowego. 
P. Minowicz robił eg mógł w kierunku rożwesele- 
nią audywrjum, dowaipami dopasowanymi do na- 
stroju chwili. — Wdatnym BYŁ p. Karasiński oraz 


epizody czną rolke przez p. Feldmannową. — Za 
niewymienione na. afiszu pełne polud ej wer. 
wy odtańczenie hiszpańskiego tańca akcie IL 


nienadiugo. Świat paryski bowiem nie wie je- biali „Swoje“ p. Orlikówna i p. Burnatowiez. | należą sią p. TFaliszewskiei słowa rzetelnggo uzna- 


szczę mię o tem. że p. Nicole jest już babka, , Sztuka w rodzaju „Sławnai artystki“ nie no- i nia 


"St pa. 


Ki re 


Go zwa! 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


robi i nadzwyczajny komisarjał | 


czania droeżyzny? 


Str. 5. 


22000—20000—21000, Fab:. kapeluszy My- 
ślenice 4000—-5000, Bank Małopolski 2000—- 
pago, tr. 2525, Bank zw. Bp. earobk, Poznań 
00—21030, 20000. 
Kraków. (PAT.). 
Giełd. zbożowa: Żyto 113.000 lezo Czarna, 


Dlazzeże nia przeprowadza sią wyroków śmierci na paskarzy I S@- | owies 96.000, jęczmień 80.600, mąka żytnia 
awestru zieratepłodów, 


Do Życia powołano naduwyczajnego ko- 
Misarza do zwalczania dsożyzny | 
Tadeusza Hartieba. 

Czy zwalczy on szalejącą drożyznę? Niel 
Zło zbyt głęboko zostało zakorzenionś. Można 
je zwalczyć jedynie Środkami drakońskimi. — 
Wszelkie półśrodzi nic tu nie pomogą przeci. 
wnie, coraz bardziej pogorszą sytuację. Wszak 
przekonaliśmy Bię już dobimo, do czego owe 


pro 

Na zahamowanie paskarstwa nie pozostaje 
rządowi nio innego, jak przeprowadzić bez- 
względny solktwestr wszelkich  złemiopłodów. 
Gdyby rolnicy szbotowałi przez nieuprawianie 
gruntów, bo grunta takie należałoby wydziez- 
kawić chłopom bozrolnym, lub małoroełnym. 

Należy bezwzględnie zabronić różnym prze- 
kupniom skupywania po wsiach wszelkich złe- 
miopłodów i artykułów pierwszej potrzeby jak 
jaja, masło ses, drób i t. p., nawet gdyby mieli 
odpowiednie patenty handlowe, bo nie kto in- 
ny, tylko oni demoralizu ją chłopa i obszarnika, 


kolejowych i drogach publicznych, towary kon- 
fiskować, a ich samych oddać pod sąd doraż- 
ny. Kto jeździ kolejami, ten włdzi, jak wielkie 
masy artykułów przewożą przekupnie, ZALA- 
biając przytem olbrzymie pieniądze, 

Następnie należy powołać do życia epe- 
cjalny urząd handłowy, jak te miało miejsce 
w b. urzędzie dla walki z lichwą, gdzie wszy- 
sey importerzy i hurtownicy składaliby wszel- 
kio faktury i rachunki wraz z kalkulacjami, 
ceiom uetalenia jakie osiągają zyski, Dziś bo- 
wiem omi nie sprzedają swych towarów z do- 
liczeniem uczciwego zysku, lecz podług „kur- 
su dolara“, Można więc sobie wyobrazić, jak 
kolosalne zyski panowie ci osiągają. 

Naieży również sklepy otoczyć kontrolą. 
jakie ciągną zyski. 

Muszą być bezwzględnie powołane do ży- 
cła sądy doraźne, które sądziłyby wyłącza 
sprawy paskarskłe, 

A  nadewszystko mależy  jaknajprędrej 


podbijając ceny, oicemi walutami. Przekup- znieść ustawę sejmową z 1922 r, zezwalającą 
niom takim należy bezwzględnie na stacjach |na jawne pasowania 


L=, „artykułów aji potrzeby. — Wieś gromadzi zboże 


i czeka na „lepsze“ ceny. 


O ile mówimy o walce z drożyzną, to w 
pierwszym rzędzie mamy na względzie t. zw. 
artykuly pierwszej potrzeby. Pojęcie to obej- 


— Zarejestrować zboże! 


WOREK MĄKI KOSZTUJE JUŻ OKOŁO 
i 220.869 Mkp. 
Wszak nasi ziemianie albo wogóle nie nie 


muje: pokarm, opał, światło i odzież, Na po-.sprzedają, trzymając zboże na pasek, albo też 
karm składają się artykuły koniecznej i co- sprzedają na eksport, za wyjątkiem nieznacz- 
dziennej potrzeby, jak chleb, masło, mięso, nych ilości, za które nabywcy płacą każdora- 
leko jaja itd. Produkty te ani są importo- jzowo zmacznie wyżcze ceny., albowiem, gdy 
wane, ani też specjalnie fabrykowane, mimo to znajdzie się jakiś gospodarz chętny do aprze- 


CENY NA NIE WZRASTAJĄ Z KAŻDYM | 


DNIEM, 
naweł z każdą godziną. 


ziemi? — Czy możemy się poskarżyć na tego- 
roczne zbiory? Wszak tak nie jest. Polska mg- 
ka przez długie szeregi lat kozkurowała z ro- 
syjską. To samo było dawniej z nabialem:, by- 
diem i jajami, Dlaczego teraz to wszysto jest. 
tak szalenie drogie? 

Niestety obecnie m wielu ziemian 
[TEGOROCZNE ZBIORY LEŻĄ NIETKNIĘTE 
przechowywane na przednówek późniejszy, gdy 
można będzie osiągnąć wyższe ceny. Chęć zy- 
sku i spekułacji <a w danym wypadku tak 
daleko, iż często bywają wypadki, że właści- 
ciele ogromnych składów zbożowych wełą pła- 
lié lichwiarski procent 8 mk, od tysiąca dzien- 
nie, będąc w opałach pieniężnych, aniżeli sprze 
dawać obecnie zboże po cenach, ich zdaniem, 


zbyt niskich. U niektórych leżą jeszcze zeszło- | 


roczne zbiory niewymłócone, a o tegorocznych 
Ba. jeszcze niema. — Cóż dziwnego, iż wo- 


jdaży, to dzieli swój zapas zboża, nabiału lub 
{innego inwentarza tak, fż sprzedaje wszystko 


law ratach, z których ostatnią wynosi często 
| akurat 
Czy nie posiadamy dostatecznie niodzajnej: 


tyle, co wszystkie dotychczasowe 
"spmzedane łącznie. 
ITAKI STAN RZECZY NIB MOŻE BYĆ TO 
'LEROWANY PRZEZ LUDNOŚĆ MIEJSKĄ. 
Wazaz musimy 0 tem pamiętać, ża źródłem 
artykułów spożywczych pierwsze] potrzeby 
'Jest wieś, która m% i może dostatnio wyży- 
wić miasta, lecz tego czynić nie chca 
Społeczeństwo musi się domagać od rty 


‘du z całą stanowczością, aby wszelkie zapasy 


zboża po wsiach były 
REJESTROWANE. 

Winnym zaś magazynowania większych zapa- 
sów artykułów spożywczych, a co najważniej- 
sze zboża lub mąki, należy cały zapas konfi- 
skować. W sposobie działania przy tej akeji 
zwalczania spekulacji winna być zastosowana 
ostrożność, colem uniknięcia wywołania pari- 
ki na rynku zbożowym, a jednocześnie przy- 
tam stanowczość bezwzglęna. Dobrze zorgani- 
zowana w tym kierunku walka powinna dać 
nsjiepsze zw 


Handel, przemysł i giełda. 


GIEŁDA. 
Kraków, (PAT.). do 20000, ér. 170006—18500, Zegluga polska 
Giełda. Waluty: Dolary Stanów Zjedno- 1000—1200, tr, 1050—1100, Zielenieweki 
bzonych 43000—45000, tr. 44000—44500, cz. 77000—820%, tr. 81000—78000, Automotor 


43000—45000, funty sztorl. 208000—213000, 
Gz, 208000—2130G0, tr. 211000—2120%0, 
franki francnskie 2600—2800, cz. 2650—2850, 
tr. 2700—2800, 
8500, cz. 8200—8500, tr. 8400—8500, liry 
włoskie 2100—2300, ez. 2100—2300, tr. 2200, 
marki niemieckie 1.25—1.50, tr. 1.45, cz. 1.85 
do 1.60, tr. 1.44—1.46. korony austr. 0.55— 


0.65, tr. 0.61, cz. 0.55—0.65, tr. 0.60—0.68, | binia mydło 33000—38000, Krakus 13000— 
korony czeskie 1275—1375, tr. 1326, cz. 1275 16000, tr. 18500—14000, Chodorów 57000— 
do 1375, tr. 1300—1345, korony węgierskie | 


tr. 16. "A 


Akcje: PTH. 4000—4500, tr. 4300—4400, |42000—3 
Efmpex 350—450. ta. 420—450. Pharma 15000 |7000—6000—6500. 


|2500—3500, 
130000—140000, tr. 185069—137000, Trebi- 


tr. 3100—2900, H. Cegielski 
nia Pocisk 5000—7000, Górka 60000—65000, 


franki szwajcarskie 8200-— tr. 69500—64000, Siersza górnicza 62000— 
72000, tr. 62500-—64000, TPG. 38000—43000, 


tr. 40500—41000. Nafta polska 8500—9500, 


tr. 9000—9400, Ojkos 60000—65000, tr. 68.000 


čo 75000, Strug 7500—8000, tr. 8000, Trze- 


62000—58500—61000, 
112000, tr. 10500—11500, 
29000, 


Parowozy 


10000-— 
Ćmielów 38000— 
Elektrownia Siersza  6000— |Ł 90; żelatyna jadalna czerwona i biała 15000 


Niemojewski 18000— |do 21.000 — techniczna 100.000 m 1 kg. 


705 170. 000—180. 000, mąka pszenua 245.000 


do 270.000. Tendeneja zwyżsowa. Lowóa 
mały, t : 
Warszawa. (PAT.). 
Giełda. *yvaluty: Dolary Stanów Zjedno- 


ezonych tr. 47000—43500, sp. 43700, k. 43300, 
dolary kanadyjskie tr. 43500. franki polgijskie 
tr. 2395, korony czeskie 1320, marki nieniie- 
ckie 1.41—1.50, 

Czeki: Gdańsk tr. 1.59—-1.47 1/2. sp. 1.44, 
k. 1.40, Bałgja tr. 2450—2390—2420, sp. 238U, 
k. 2363, Berlin tr. 1.89—1.47 1/2—1.42. sp. 
1.44, k. 1.40, Londyn tr. 204000—209500— 
208250, sp. 205006, R. 203000, Nowy York 
48000— 43500, Bp. 43700, k. 43300, Nowy 
York drobne sp. 43650, k. 48250, Paryż tr. 
2730—2785—2775, sp. 2745, k. 2685, Praga 
1300—1375, sp. 1315, k. 1385, Szwajcaria 
8150, sp. 8225, k. 8145, Wiedeń 0.66—0.65 1/2 
—10.08, sp. 0.63, kupno 0.61, Włochy tr. 2200, 
2250, sp. 2125, kupno 2075. 


Z RYNKU TOWAROWEGO. 


WĘGIEL. Warszawa, Ceny eksportowe 
węgła dąbrowieckiego za tonnę loco kopalnia: 
gruby ł kostka I.ż HI 105600, orzech I i II 95 
tysięcy, pospółka 60.000, grysik z miałem 45 
tysięcy, niesortowany 8 85.000 

ZIEMIOPŁODY. Gdańsk. Pirzenica 60.000 
do 66.000, żyto 50000—65000, owies i jęcz- 
mień 40.060 do 43.000, groch drobny 40.000 
do 50.000. — Wiłetorja 50.000 do 75.000, = 
'Tendemcja niowyraśna. 

Poznać. Za 100 kg. w tys. ME. Żyto 1008— 
110, jęczmień brow. 75—80, mąka żytnia 170 
do 180, osypa żytnia 58 — pezenna 58, ziemnia- 
ki fabr. 8,5—9,5; groch polny ai a 
110—120; seradola 130 do 160; tatarka 60— 


poznańskie 118 £ (65) 117 — 
B (10) 115, jęczmień pozn- (145)) 85 86,5 
do 88, — kres. (15) 84, owies pozn, (10) 95, — 
(25) 25,2; mąka żytnia 70% (15) 185, — 70% 
pozn. (25) 195; franco Wansawsc kt 
nie (45) 58—54: jęznienano (60 Bi, : 
cja mocna, obrmoty średnia 


DRZEWO, Kraków. Z powodu cin 
sranicy prex Niemeoów usta? eksport drzewa 
z Polski, Arna 


TŁUSZCZE. E Figoni Z pow 
marki polskiej, wzrostu cen artykułów pierw- 
szaj pouzoby, a co zarem idzie I komtów ro- 
bocizny. ceny na tluszcze techniczne podniosły 
stę od 6 bm, prawie e 100%: Olej maszynowy 
rafinowany wW beczkach po 100 kg fis 3/4 
smm | 1600 Akp. za kg; © mocy do 220 
NA 280? C. za kg. 2250, "240/250 — 2450, amery- 
kaski do 265° O. 2520, Tovotte'a, od 23 sty- 
omia V. r. za ks. 2130, smary do osi 995 Mp. 

Kraków. W olejach tendencja utrzymana. 
Ceny w ostatnim tygodniu niezmieniły Sie. 
Sfery miarodajne liczą się jednak z nową zwy- 


| żką con w najbliższym tygodniu. 


Warszawa. Cany produktów krajowej prze- 
róbki kości podniosły sie nieznacznie w stosun- 
ku do wzmagającej się fali drożyźnianej. — 


koo ne d e z zagranicy. 
nożowazn: są jedjnie w walucie obcej. Klej 
kostny w waż partjach 5800, — dużych 


5500, klej skórny I gat. 7000, — M gat. 6800, 
mączka kostna 85.000; łój kostny za 1 tonne 
L 35, oleina L 54, stearyna L BO, aE 
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Sześćdziesięcioietni staruszek 


zabił pod wpływem zazdrości trzy osoby 
a potam sam popeinii szamobDjsiwo. 


Miał rację Meredith, gdy pisał, że niesłu- 
smio śmiejemy się z uczuć serdecznych star- 
szych ludzi, oni bowiem dopiero wiedzą na- 
prawdę, co to jest płomienna namiętność. 

Przykładem tego twierdzenia, jest ten nie- 
zwykły dramat, który zdarzył się parę dnitemu 
w Paryżu. Bohaterką tego dramatu jest pięć- 
dziesięcioletnia wdowa pani Durif, zamieszka- 
ła przy uL Joanny d'Arc. Mieszkała ona tu ze 
swym ojcem, ośmdziesięcioletnim starcem, pa- 
ralitykiem. 

Ale wdówka wrażliwa była jeszcze na po- 
waby życia i 
zawiązała stosunek miłosny z dwoma starszymi 

gentlemanami. 

Jeden z nich starszy od niej o lat parẹ p. 
Missonier, był handlowcem, drugi p. Multerer, 
60-cio letni urzędnik konsumpcyjny, mimo 
swego wieku nie zrezygnował jeszcze z przy- 
jemności życiowych. 

Sprytna wdówka umiała ukryć przed każ- 
dym ze swych przyjaciół istnienie rywala. By- 
ło tajemnicą Poliszynela, że p. Durif ma wy- 
robione stosunki, ale jedyni obaj „rogacze” 
byli zupełnymi ignorantami w tej sprawie. 

Multerer zdawał się jednak czegoś domy- 
ćlać, bo w ostatnich czasach kilkakrotnie od- 
grażał się przeciw nieznajomemu. 

Życie płynęło gorącej wdówce rozkosznie 

ie, gdyby nie tragiczny przypadek. 
Zmącona sielanka. 

Jak zwykle, wedle utartego już zwyczaju 
p. Missonier przybył do wdowy Durif w dniu 
niedzielnym, by razem spożyć obiad i kolację. 
Wieczór upłynął spokojnie i zacisznie, gdy 


nagle około godziny dziewiątej ktoś zapukał | O dru 


* do dmwi mieszkania. 
Bea żadnych obaw p. Missonier podszedł 
otworzyć drzwi, za nim postępowała pani 


Człowiek stojący w cieniu, a był to Multe- 
rer wybuchł natychmiast stekiem najgorszych 
wyzwisk pod adresem tamtych obojga, poczem 
nagle wydobył z kieszeni palta pistolet auto- 
matyczny i strzelił 
w kierunku niewiernej kochanki dwukrotnie. 
Potem zatrzasnąwszy drzwi, zbiegł z czwar- 


Najnowsze plagi Sowdepii. 
MORZE WÓDKI. — BEZOWOCNA WALKA 
Z ALKOHOLIZMEM —PLAGA MYSZY W DO 
RZECZU DONU. — ZA 1 KOTA PŁACI SIĘ 

50 MILJONÓW RUBLI. 


(l) Plaga alkoholizmu przybiera w Rosji 
coraz bardziej zastraszające rozmiary. Ostatni 
numer „Izwiestia* przynosi ciekawe szczegó- 
ły o prywatnych fabrykach wódek, przez rząd 
surowo zabronionych. I tak w samej gubernii 
smoleńskiej produkuje sią tak wiele wódki, iż 
możnaby — zdaniem „Jzwiestia* — wypełnić 
nią w ciągu miesiąca całe wielkie morze... Są 
dystrykty, w których ludność nie zajmuje się 
niczem innem, tylko produkowaniem wódki. 
O ile przed kilku laty działo się to w tajemni- 
cy, to obecnie od paru miesięcy pędzi się wód- 
kę zupełnie jawnie i to w takiej ilości, że w 
niektórych wsiach potworzyły się świeżo zwią: 
zkowe fabryki wódek. „Izwiestia* zwą to pla- 
gą Rosji; inne jednak pisma stwierdzają, że 
różni drobni ślusarze, jakoteż większe fabryki 
żelaza otrzymują dzięki pędzeniu wódki liczne 
zamówienia na kotły i inne potrzebne do wy- 
robu wódki przyrządy i narzędzia. 

Walka przeciw pladze alkoholowej prowa- 
dzona jest bardzo niedbale; główną przeszko- 
dę stanowi długie trwanie dochodzeń sądo- 
wych. I tak n. p. wykroczenia, skonstatowana 
w lutym ub. r., nie przyszły jeszcze dotąd pod 
obrady sądów. Plaga alkoholu pożera tysiące 
pudów kosztownego zboża, ponadto czyni spu- 
stoszenia wśród ludności, której siły i odpor- 
ność są 1 tak już przez klęskę głodu bardzo 
nadwątlone. 

Drugą plagą, która nawiedziła ostatnio 
HL ja dorzecza 


„GONIEC KRAKOWSKI“ 


tego piętra, wołając: Będę ich oszczędzał, to... 

Syn p. Durif, Piotr, mieszkał na pierwszem 
piętrze, Usłyszawszy strzały pobiegł na górę, 
a ujrzawszy drzwi od mieszkania matki otwar- 
te, chciał wejść do wnętrza. Ale drzwi nie 
cheiały się odchylić. Gdy zeszli się sąsiedzi, 
aczom ich ukazał się tragiczny widok. Twarzą 
ku ziemi leżał w przedpokoju w kałuży krwi 
Missonier, tuż obok leżała p. Durif. Oboje 
byli martwi. Kule trafiły oboje w głowę, tak, 
że oboje kochankowie zginęli prawie równo- 
cześnie. i 

Policją rozpoczęła natychmiast pościg za 
mordercą. Odszukano jego adres i inspektor 
policji Mereadier wraz z czteroma żołnierzami 
udał się do mieszkania Multerera. 

Po schodach weszła policja pod drzwi młecz- 
kania mordercy. f 

Na pukania policji, nikt z wewnątrz nie od- 
powiedział Ale Muiterer podsłuchiwał pod 
drzwiami, co się dzieje, 

— Ba, — zawołał inspektor policj, — 
otworzywszy drzwi wytrychem. Wkrótce drzwi 
były otwarte i pierwszy wchodził do pokoju 
Mereadier. Ale w tej chwili rozległ się strzał, 
i ranny kulą w brzuch policjant runął na zie- 


mię. 

Strzał był śmiertelny. Koledzy położyli 
rannego na podłodze, gdy tymczasem zbro- 
dniarz zatrzasnął drzwi i zamknął je na dwa 
spusty. 

Policja otoczyła mieszkanie mordercy, nie 
atakując go, by zaoszczędzić ludzi, Sprowa- 
dzono odpowiednie środki, by zabezpieczyć po- 
lieję, a unieszkodliwić morderczego kochanka. 
giej w nocy specjalny oddział zbliżył 
się pod drzwi mieszkania mordercy. Już za- 
bierano się do wyłamania drzwi, gdy nagle 
rozległ się strzał. 

Zamknięty w pokoju kochanek, który w 
tym dniu pod wpływem zazdrości o pięćdzie- 


sięcioletnią kobietę zabił już razem trzy oso- 
by, strzelił sobie w skroń. 

Tak się tragicznie skończył ten dramat 
serc, w którym bohaterami byli ludzie starsi, 
z tego typu, i wieku, w którym djabeł pali 
w starym piecu, 


olbrzymie ich gromady niszczą wszelkie zapa- 
sy zboża. Budenicz pisze w „Biednocie*, że 
nie można dotąd znaleść żadnego skutecznego 
środka, któryby położył kres tej strasznej pla- 
dze. Myszy grożą całkowitem wyniszczeniem 
resztkom zboża, jakie pozostały jeszcze w do 
rzeczu Donn. Skutkiem tego. wzrósł niebywale 
popyt na koty; za jednego kota płaci się obe 
enia w okolicach naddońskich pięćdziesiąt mi- 
ljonów rubli, 


Analfabetyzm za granicą i w Polsce. 


Potworne cyfry. 
Połowa mieszkańców Polski, to analfabeci! 


, Pod względem oświaty kraj nasz znajduje 
się wśród państw europejskich ma szarym koń- 
cu. Podczas gdy liczba analfabetów nie prze- 
kracza w Szwajcarji 0,8 procent, w Niemczech 
0,4 proc., w. Szwecji 3 proc., w Danji 2 proc. 
i w Anglji 1,4 proe. — liczba ta w Polsce dosię- 
ga 50 procent, czyli, że mamy w Ojczyźnie na- 
szej około 13,500,000 ludzi nie umiejących 
ł pisać I czytać, Ciekawe w tej sprawie dane 
statystyczna przytacza „Oświata Pozaszkolna* 
(zeszyt 1-2 r. 1922), a mianowicie: 

Na 100 mieszkańców przeciętnie: 


Niemcy 100 = 
Frsmoja 97 3 
Włochy 68 82 
Polska 50 50 
Węgry 55 45 
Roga Europ 39 61 
Rumnnja 12 88 


Wielkopolska i Pomorze 98 
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Na 100 mieszkańców przeciętnie: r 
umie czytać i pisać, wypada ZP pun 


Śląsk Cieszyński 95 5; 
Małopolska 60 40 ' 
Była Kongresówka 48 52 
Kresy wschodnie 39 61) 


Najlepiej uod  wzgiędem oświatowyji 
przedstawia się więc Wielkopolska 1 Pomorze 


` 


MIGAWKI. 

„TUTA*.. „aras, 

— Co ten pies tak grzebie? 

Pan Jacenty z zaciekawieniem przypatry: 
wał się swojemu kundlowi, który łapami ro 
paczliwie rozgrzebywał ziemię ogrodową i wę 
szył niespokojnie, 

— (Coś w tem jest. 

Chwycił łopatę, jął odrzucać ziemię i wresz: 
cie natrafił na coś twardego. A może to skarii 
jaki? Jeszcze kto podpatrzy! Więc zaniechał 
pracy i w nocy dopiero wyszedł z łopatą do 
ogrodu i kopał dalej. Po długiem grzebania 
wydobył kawał drzewa z ledwo czytelnym naw 
pisem „Tuta“ i parę czerepów. Po dalszej go 
dzinie pracy zmęczony wrócił do doma. 

Nazajutrz wykopaliska te oglądało dwóch 
archeologów. Zadumali się nad tem, 

— Ha! wiem! Tuta.. Tuta... Tutankaha- 
mon! Panie Jacenty, grób Tutankhamona! 
Ależ to trzeba kopać dalej, przekopać ogród 
cały, głęboko, na kilkanaście metrówi 

Panu Jacentemu zabłysły oczy. 

— Ale koszta, koszta! Skąd na to wziąć? 

— Na to muszą się znaleźć pieniądze! Ta 
dla kraju! Dla świata, dla historji, kultury, 

Trzeba pożyczyć. Lecz pan Moritz Geldmak 
cher zawyrokował: 

— Ja na to pyniądze nie pożyczy. Co za 
egypskie króle? Jakie ndi aar Stara mu» 
mie... zresztą tylko jedna mumie... niech pa- 
nowie przyjdże do mnie z wagonem mumie ta 
pogadamy. „ 

Posmutniel. 

— Niema na to innej rady: rząd. Rząd musi 
się zająć, to jest jego obowiązkiem. 

Przez krewną pani Jaceniowej udało się 
tę sprawę poruszyć w stolicy. Zjechała komi 
sja. Przy dalszem, pobieżnem kopaniu wydo« 
byto nowy kawał deski z napisem „ara“ i no 
wa czerepy i kawał sukna nieokreślonej barwy; 

— Tuta... ara. Tuta.. ara::. Tutankhąe 
mon... faraon... tak, tak niewątpliwie..: lake . 
sława nas czeka... 

— Skądże jego grób do Polski? 

— To nie, wykluczone. Po pierwsze: baT- 
dzo możliwe, że władza Egipcjan sięgała wte- 
dy, aż do nas, po drugie: faraonowie mieli pa 
kilka, a nawet kilkanaście grobów i przed Mr 
busiami wywożono zwłoki jak najdalej. 

— A dlaczego napisy polskie? Według mo- 
ich informacji, Egipcjanie byli narodem mało 
wykształconym i prawdopodobnie nie umieli 
po polsku. 

— To niczego nie dowodzi. Musimy to do- 
piero wyświetlić, To mogą być napisy polskie 
później umieszczane w przedsionku grobowea, 

Po raporcie komisji wyasygnował rząd 1Q 
miljonów na prace ziemne. Postanowiono prze+ 
kopać cały ogród, a sprawę przydzielono do 
ministerstwa spraw wewnętrznych, jako nale- 
żącą do wnętrza ziemi. Zjeżdżały jedna komi- 
sja za drugą i w ogrodzie pana Jacentego ruch 
był odtąd niebywały. Jeno sąsiad jego ecepty- 
emie się na to zapatrywał: 38 

— Powarjowali, czy co? Tfu! Egipskie ea- 
palenie! Jeszcze gotowi u mnie kopać, a jak 
mi Bóg miły, że nie dam, nie pozwolę! 

Prace postępowały raźno naprzód, wydo- 
bywano różne czerepy i eoraz dalsze części, 
jakby tego samego napisu: „Cau. „Dius 
pni“. „0l“. Po długiej uciążliwej pracy filo- 
logów udało się wreszcie skompletowany ma- 
pis odcyfrować. 

„Tutaj pod karą nie wolno tego miejsce 
zanieczyszczać”. 

Komisja stanęła przed zagadką. 

Dla prowadzenia robót rząd wyasygnował 

AIL 


W poszczególnych dzielnicach Rzeczypos |dalszych 10 miljonów. 
Domu, jest plaga myszy: |politej: 
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| ds: i t W Wielką Sobotę vost 
i i święła znoszą post. ` ielką Sobotę vo: 
z sali sadete | obowiązuje tylko do południa. Dyspenzy od 


e G e è | 1 y o 
zachowania powyższego postu megą udzielać: 

; j i „Księża Proboszezowie, Ekspozyci i Adini- 

j stratorzy parafij w poszczególnych wypadsach 

BRI © dla swych piuwiijan, Kaiecheci dla młodzieży 


Szef defenzywy krakowskiej przed sądem. — Oiicerowie spekułujący A członków grona nauczycielskiego i 
akcjami. — Węgierski komunista w Dąbiu. — Kto smaruje, ten jedzie. = Osoby świedlii + 0 „oko 
(a.) Przed tutejszym Sądem wojskowym.|ność zwrócenia zabrunej kwoty. Na domiar | racjach lub z nick pobierają potrawy, oraz 
toczy się senzacyjny proces, o nadużycie w Il złego wi tym ezasie umarł właściciel pić „a 0 RE w restauracjach kolejowych i mogą 
wydziałe sztabu byłego D. O. G. w Kmakowie Staffa, odnośne władze zaczęły szukać owego | używać potraw mięsnych we wszystkie dn: 
m L r. defenzywie. Na ławie oskarżonych za- | depozytu i „giełdziarmze* dostali się za kmtki |postu z wyjątkiem Wielkiego Piątku. 
siod kapt. artyl. Kosturkiewicz Stefan, por. Równocześnie piokuraiorja oskarża por. JAK MAGISTRAT POPIERA BUDOWĘ DO- 
piech. Żuniak Józet, i podchor. Anichofer, os- | Żuniaka, że w lutym 1921 r. nadużywająć swej | MÓW. W Podgórzu przy ul. Lwowskiej 9 znajdu- 
karżeni o przywłaszczenie 68.587 kor. czeskich. | władzy zwolnił z Obozu koncentracyjnego | je sią stary dom parterowy zbudowany z kamie- 
Jak wylkamało śledztwo, por. Żumiak szef iw Dabiu, wybitnego komuniste węgierskiego, | nią o zrujnowanym dachu, przegniłych wiąza- 
defenzywy, zabrał w grudniu 1920 z kasy de- |niejakiego Bukczyna i wziął za swoją grzecz- | niach i suficie, Właściciel tego domu p. L. M. 
pozytowej 68.587 koron czeskich, które z0- |ność 30.000 marek, następnie. że Herminie | chciał podjąć się przebudowy domu tego na $ 
stały złożome tyt. kaucji przez niejakiego Mar- | Burghauser wystawił dokument podróży z Kra- | piętrową kamienice, dał więc lokatorom zamiesz- 
jama Stoffe, poddanego czedho<łowackiego, po- |kowa do Lwowa i z powrotem na koszt II wy- | kującym tą ruderę częściowo pomieszczenie 
dejrzanego o Szpiegostwo. Pieniądze zabrał |dzłału Sztabu D. O. K. Kraków, zabezpiecza” | w specjalnie dla nich zbudowanych mieszkaniach 
oskarżony z początku z zamiarem zwrócenia | jąc w ten sposób od ewentualnej oniaki policji. | w podwórzu, nnym zaś ofiarował odszkodowanie 
tychże, później jednax z powodu spadku mąrki| Rozprawa jest tom ciekawsza, że oskarżeni | pieniężne. Ponieważ nie wszyscy lokatorzy ta 
polskiej nie mógł uzyskać tak wysokiej |którzy dotychczas utrzymywali jednolity front | dowoleni byli z takiego stanu rzeczy, interwenio- 
sumy. Zabranymi pieniądzmi podzielił się |w zeznaniach, obecnie nawzajem się „wsypują* | wali w magistracie, a ten dełegował na zbadanie 
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Żumiak, Kosturkiewicz i Anichofer ł zakupili |i zeznawaniami swojemi rzucają ponure światło 


kilka akcji spodziewając się zarobić grubo na 
tym interesie. i: " 

Tymezasom spadla marka, spadł kurs akeji, 
i niezręczni gpekwianci zupełnie stracili moż- 


na stosunki panujące w defenzywie. 


2 komisje. Pierwszą orzekła, że sklepienie pod- 
stemplować należy belkami, ponieważ grozi za- 


| Rozprawę odroczono do jutra. Przewodni- | waleniem; druga, żę dom należy natychmiast zbu- 


|czył.pułk Harasimowicz, oskarżał prok. major | 


Dr. Cięcik. i 


Byly komisarz bolszewicki przed sadem krakowskim. 


W poniedziałek 12 bm. 
odbyła się rozprawa w Bądzie okręgowym kar- 
nym w Krakowie przeciw Edmundowi Karasiowi 
b. ofiejałowi sądowemu w Krakowie. Karasia o- 
skarżyła Prokuratura o to, że wzięty do niewoli 
bolszewickiej w z. 1918 piastował wybitne stano- 
wisko w rządzie sowieckim i był komisarzem bol- 
dzewickim, któremu powierzone były sprawy re- 
patrjacyjne. Jako komisarz bolszewicki wystę- 
pował przeciw oficerom polskim, będącym pod- 
ówczas w ałużbie austrjackiej. Nadto miał Karaš 
agitować na zgromadzeniach przeciw władzom 
polskim oraz zachęcać do wojny z Polską, 

Oskarżony Karaś w śledztwie bronił się tem, 
że jako komisarz bolszewicki nie agitował ani 
nie przemawiał przeciw państwu polskiemu, jedy- 
nie, wykonując zarządzenia swych władz odozy- 
tywał rozkazy nadsyłane z centralnego rządu. Nie 
przyznaje się do tego jakoby prześladował oli- 
cerów polskich, twierdzi natomiast, 2e występo- 
wał zawsze w ich obronie. Przesłuchani świad- 
kowie nie zeznawali zbyt obciążająco dla oskar- 
„ Ów 


Cyrk „OLYMPIA w Krakowie. 

Dziś wa środę o 8 wieczór WIELKIE PRZED- 
STAWIENIE: Słoń kołos — Konie karły, 
Tresura psów — Klowni — i 10 innych ce- 

kawych atrakcji ” 

Od 16. b. m. zupełnie nowy program. 
Bitety wcześniej i juź na nowy program 
nabyć można w Rynku gł 30. 657 


KRONIKA. 


TEATR IM. JULIUSZA SŁOWACKIEGO. 
Środa: o Sej pop. „Zbójcy*. 
wiecz.: „Popas Króla Jegomości”. 
Czwartek: „Sławna artystka". 
Piątek: „Sławna artystka“, 
Sobota: „Janosik“. 
TEATR „BAGATELA“. 
Środa: „Szyłdkzetowy grzebień”. 
. Cwwartek: „Żongler*. 
W sobotę popołudniu: „Gobelin“. 


źonego, podając, że jakkolwiek działalność Kara- 
sia była dość często poprawną, brał jednak czę- 
sto udział na wiecach antypolskich, 

Po przesłachaniu świadków odroczono rozpra- 
wę do dnia dzisiejszego. 
| W drugim dniu rozprawy przesłuchano znowu 
cały szereg świadków, których zeznania były ob- 
ciążające dla obwinionego. Między innemi prze- 
słuchany świadek Ukleja, były delegat Komitetu 
narodowego polskiego na Syberii obecnie nauczy- 
ciał w Przemyślu, widział się z Karasiem w chwili 
odbierania przez tego ostatniego, imieniem bol- 
szewików Domu poiskiego. — Świadek Zając ze- 
zuał, że oskarżony werbował ludzi do związku 
komunistycznógo i widział Karasia przemawia- 
jącego na wiecu przeciw Państwu polskiemu. Na. 
stępne zeznania świadków były mniej obciąża- 
jące. 

Wyrok spodziewany jest jutro. Trybunałowi 
przewodniczy s. s. e. Pawlik, wotują s. s. o. Kraus 
i Fedarowicz, oskarża prok. Sozański. 


EŃ O ZNA O ZZ A R 


EJEWUK mp 
zękę specjalną rękawiczkę zaopatrzoną w kil- 
ka małych lampak elektrycznych oraz świecą- 
ce przewody. W skórzanych torebkach umoco- 
wanych przy pasie nosi posterunkowy 2 baterje 
elektryczne dotarczające prądu do elektrycznej 
rękawiezki Aby zaświecić lampki wystarczy 
posterunkowewu przytknąć do siebie 2 palce 
„Świecącej* ręki i w 2 kontakty, 


rzyć ze względu na niebezpieczeństwo ludzkie; 
trzecia wreszcie oświadczyła, że można w domu, 
jeszcze przez kilka miesięcy mieszkać. Tak więc 
ostatecznie p. I. M. kamienicy postawić nie mo- 
że, dom grozi każdej chwili katastrofa — a ma- 
gistrat w dalszym ciągu „zachęca obywatali do 
budowy domów mieszkalnych. 

NOWE CENY NA MIĘSO WIEPRZOWE, 
TŁUSZCZE i WĘDLINY. Województwo 
krakowskie zatwierdziło następujące ceny 
maksymaine, uchwalone przez miejską Komi 
syę cannikową: 1 kg. wieprzowiny 6600 mk., 
kotletów wieprzowych 7000 mk., szynki gato- 
wanej 8900 mk., krajanej na części 10.700 mk., 
polędwicy pieczonej 11.800 mk.. karczku got 
wanego wędzonego 10.160 mk, Lu zku zwija 
nego gotowamego 10.500 mk., kiełbasy surowej 
6400 mk., siekanej 7000 mk., wieprzowej (t. zw. 
wiejskiej) 9800 mk., krajanej 8100 mk.. polę- 
dwieowej 10.700 mk., wędzonki sruowej 8400 
mk., salcesorm zwykiego 4600 mk., salcesonu 
z głowizny 5600 mk., kiszki paszteowej 5400 
mk., kiszek w trzech gatunkach 2500 mk.. ka- 
banosów 10.200 mk., kiełbasek  wiedeński:h 
S500 mk., mieszaniny 8900 mk, słoniny bialej 
i bilu 9600 mk., słoniny niuprykowanej i Weiz 
nej 10.200 mk., smalcu 11.500 mik., sadła 11.000 
marok, a 

SKROPLENIE POWIETRZA. Staraniem Kół 
ka Chemików Un. Jag. odbędą się dwa odezyty 
popularno-naukowe, które wygiosi proi. Dr. Ta- 
Geusz Fstreicher pt.: „Skroplenie powietrza z li 
cznemi doświadczeniami w dniach 17 i 24 bm. 6 g. 
6 wieczorem w sali Instytutu Chemicznego (Ja 
giellońska 232). 

GÓRNICY POŁSCY DO FRANCJI Biura 
przyjęć dla górników wyjeżdżających na pracę 


a wówczas ręka świeci mdaleka widoczna dła | do Francji znajdują się od kiku Gru w Mystowi: 


przejeżdcających powozów i automobili, 
Nasza rycina prmedstawią urządzenie elek- 
tryczne „świecącej* ręki oraz chwiłę, kiody 
posterunkowy podniesietiem  Świecącej ręki 
wstrzymuje na chwib ruch kołowy. na mlicy, 


| SPRAWA POSTÓW. Z Kurji biskupiej 
otrzymujemy następujące uwagi: 
| Celem usunięcia wszelkich wątpliwości co 
| do zachowania postu w roku bieżącym, oznaj- 
mia się Wiemym, że w roku obecnym post 
|normują przepisy prawa kanonicznego, które 
rozróżniają trojakiego rodzaju posty: 

1) Abstynencja, tj. wstrzymanie się od po- 
karmów mięsnych, która obowiązuje we wazy- 


Niedziela popoł: „Sublokatorka (ceny zniż.. | stpję piątki całego roku; 


wieczór: zyldkretowy grzebień. 


Ponidziałek: „Kobieta, która raóci swe krzyw- = 2) post ścisły, polegający na braniu posil- 


dy' ,Premjera;. 
Do ryciny tytułowej. 


W wielkich miastach Zachodu zastanawiano 
pie nieraz nad tem, w jaki sposób rozwiązać 
problem nocnej siużby posterunkowego czuwa- 
jącego nad wieczaunym i nocnym ruchem ulicz- 
mym na skrzyżowaniach większych ulic, Ho- 
jandja mowiązała problem ten ostatnio w nasię- 


do sytości tylko raz dziennie oraz lekkiego 
posiłku rano i wieczór obowiązuje we wszyst- 
kie dni Wielkiego Postu; 

3) abstynencja z postem ścisłym, która po- 
lega na wstrzymaniu sie od pokarmów mięsnych 
i ząchowaniu ilości posiłku, jak pod 2, winna 
być zachowana w środę popielcową, w piątki 
i soboty Wielkiego Postu, w środy, piątki i 
soboty suchedniowe, 


Bożero Narodzenia. Niedziale 


we wigilje Zielonych |; 
Świąt, Wniebowzięcia Najśw. Marji P., Wszyst | 
pujacy sposób: Posterunkowy ubiera na przwa | kich Swietych i 


cach. Równocześnie została otwarta si:cin. zbor- 
na dla wszystkich wyjeżdżających Go Francji 
transportami zorzanivowanemi przez Misio francu- 
ską (delegacja komitetu kopalń francuskich), Jest 
to druga stacja zhoma dla wyjeżdżających z po- 
łudniowej części Polski, pierwsza znajduje się wi 
postorą roku w Poznaniu, W rowoodnowionych 
barakach, dawniej Azbeitercentrale, w NM rstowi- 
cach zostały urządzone hygjeniczne sale veele- 
gowe z łóżkami, kągiele, kuchnie itp. dla robo- 
tników, którzy będą 1 do 2 dni czekać na zała- 
twienio wszełkich formalności rwiązanych z wy- 
jazdem za granicę. Osobne pociągi pospieszne 
przewozić będą robotników wprost z Mysłowie do 
Francji. — Pierwszy transport, z powodu obecnej 
sytuacji w Niemczech, odejdzie około 17. bm. 
przez Gdańsk okrętem do Francji. 


+ 
Za spokój daszy $. p. 


Eligjusza Niewiadomskiego 


odnędzie się w czwartek dnia 15-go lutego b. r. 
e godzinie i-tej rano 
Nabożeństwo żziobaa 
w kaścieęłe paraljalzym w iawieralm. 
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Pijany chłop spowodował śmierć 


W Sokolnikach obok Lwowa zdarzył sie 
wypadek. który okropmością swą msozi wprost 
krew w żyłach. Potwormym sprawcą zbrodni 
jest tamtejszy chłop Piotr Kowalczyk, który 
zamordował w bestjalski sposób, będąc w sta- 
nie pijanym, dwoje własnych nieletnich dzieci, 
a pośrednio stał się sprawcą Śmierci żony. 

Morderca wybrał się onegdaj do miasta. by 
sprzedać konie, a po dokonanej sprzedaży 
wstąpii do jednego z szynków, gdzie przepił 
część pieniędzy, poczem wrócił do domu. 

Żona jego była właśnie zajęta kąpaniem 
kilkunastomiesięcznego dziecka w balii. Ko- 
walczyk, pijany, wszczął z nią. awanturę, 
w czasie której banknoty, jakie miał ze sprze- 
daży koni rzucił na ziemi: a porwał za siekicrę 
chcąc rzucił się z nią na żonę. Ta przerażona, 
wyliagła z chaty i zaczęła wzywać ratunku, 
a pijanica wybiegł w ślad za nią. 

(lymczasom pozostawione w balii dziecko 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


Bestia ula goń wyłowam akala 


swej żony oraz dwojga dzieci. 
utonęło we wodzie, 

Drugie dziecko, kilkuletni chłopak, ujrzało 
leżące na ziemi banknoty i poczęło się niemi 
bawić, przyczem je podarło w strzępy. 

W tym momencie Kowalczyk, nie mogąc 
dogonić swej żony, powrócił, a ujrzawszy co 
się stało z pieniądzmi, w wściekłości przysko- 
czył do dziecka z siekierą, zadał mu kika cio- 
sów, Odcinając mu przytem obie nogi od re- 
Mak ciała, tak, że chłopak na miejscu wyzionął! 

ucha, 

Matka, powróciwszy do izby, ujrzała dzieci 
swe martwe, — jedno utopione, a drugie zma- 
sakrowane ciosami siekiery. Okropny ten wi- 
dok podziałał na nią tak piorunująco, że padła 
martwa na ziemię, rażona apopieksją. 

Mardercę. który naprawdę zasłużył sobie 
na miano bestji w ludzkiem ciele, policja are- 
sztowała już i odstawiła do wiezienia sdu 
karnego wo Lwowie. 


l Co się dzieje w kraju. 


Zakopane. 


7 MIĘDZYNARODOWE ZAWODY. 
NARCIARSKIE, 

Drugie Międzynarodowe Zawody Narciar- 
gkie, któro odbyć się mają w Zakopanem w 
dniach 16, 17, i 18 lutego b. r. zapowiadają się 
świetnie dzięki intensywnej pracy organizato- 
rów. Nad stroną reprezeniacyjną czuwać bę- 
idzie uproszony przez olski Związek Narciar- 


drowiskową, wzywające ludność Zakopanego 
do zgłaszania kwater dla uczestników zawbdów 
i ozdobienia fiagami domów w dniach zawo- 
dów. 

Spodziewany [jest oibzymi zjazd gości 
z Polski i zagranicy. Zaznaczyć należy, że od 
szeregu dni mamy u nas iście „zakopiańską* 
przecudną pogodę zimową, która niewątpliwie 
przyczyni się do uświe:nienia zawodów. 

Dnia 18-go b. m. równocześnie z międzyna- 


„ski Komitet Honorowy z p. prozesem rady mi- |nedowymi odbędą się również zawody narciar- 
nistrów gen. Sikorskitu na azole. Stronę organi- |skio o mistrzostwo wojska polekiego. Organi- 
zacyjną, tak jak i roku poprzedniego powierzo- |zację tych zawodów powierzono Polskiemu 


no Sekcji Narciarskiej Polskiego Towarzy- 
stwa Tatrzańskiego, Zaglużona ta inmytucja 
przy wybitnym współudziałe Tymezasowej Ko- 
misji Uzdrowiskowej i Zwierzchności Gminnej 
powołała komitet Organizacyjny jako organ 
wykonawczy. W skład prezydjum Komitetu 
wszedł jako przewodniczący Dr. Józef Diehl, 
jako zastępcy Dr. Gustaw Nowotny, Stanisław 
Roj, i kpt. Władysław Ziętkiewiez, jako sek re 
tarz kpt. „Wacław Donhoff-Czarnocki i jako 
skarbnik Tomasz Zan. i l 

W mieście rozplakatowano odezwy. podpi- 
Bane przóz Polki Związek Narciarski, Zwie- 
rzchonść Gminną i Tymczasową Komisję Uz- 


sa vPi 


Trójka mocarna. ” 
W nowem Wer. 4 Czarna Abi- 
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Związkowi Nareiarskiemu. 
PUPILE PANA STAROSTY. 

„Gazeta Zakopiańska“ w ostutnim swym 
(48) numerze podaje  nastąpującą notatke, 
charakteryzującą dosadnie s'osunki, punujące 
u nas w dziedzinie administracyjnej: 

„Dzięki łasce pana  starościńskiej p. Woj- 
ciech Gncjek używa stnle kuźni, której nio- 
dopuszczalność orzekło grawononie Wojo- 
wództwo Krakowskie. 

P. Sil prowadzi oddawna hotel bez kon- 
cesji, kpiąc głośno z doniesień o lichwę, 

a p. Franciszek Trzaska spodnje wódkę 
w niodzielę jako czarną kawę nawet... funk- 
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Wyszczerzyła zęby i zaśmiała się tak sze- 
roko, że usta jaj prawie uszu dotykały, przy- 
czem starała się doktora pocałować w rękę. 

Doktor Glossin odsunął ją. 

— Dobrze, Abigail. Nie spodziewałem się 


gail. — Tęsknota Jany. — Wiara | czego innego. Moja siostrzenica, mis Harte, 


jej w nieznaną moc, która urato- 
wała Sylwestra. 


Janie nie przyszło nawet na myśl, że tam 
moglaby się czuć jeszcze bardziej sanintną, 


pozostanie przoz pewien czas na formia Be- 
dziesz jej oddawała usługi tak samo, jak 
i mnie i postarasz się o to, by czuła sią tu, 
jak ws własnym domu 

W czasie tych słów stara przypatrywała 


niż w Tromtonie, Sugestywny wpływ doktora się jej badawczo. Wynik jej badań musiał ją 


tłumił wszelkie jej wątpliwości. 


zapownę zadowolić, skoro zbliżyła sią do 


Stątók podążał za zachodzącem słońcem, Jany, Śhcąc ją również pocałować w. rękę. 


aż sam począł zapadać, gdy na pgorejącem 
niebie zachodu pojawił się łańcuch skalistych 
gór od Denveru do Cheyenne. Wylądował na 
chszermen polu pokrytem trawą. Doktor Glos- 
sin miał rzeczywiście rację. Tutaj oddychał 
się innem nowietrzem, niż w Trentonia, gdzie 
olbrzymie fahryki, mimo postepu i rozmaitych 
ulepszeń, wyrzucały w powiotrze dużo dymu 
i kurzu. 


— Daj pokój, Abigail! i 
Doktor Glossin powiedział to z dziwnie 
ostrą intonacją. Stara cofnqła się i odprowa- 


o | dziła doktora i jego towarzyszkę do podwórza 


fermy, pczem znikła, 

Po cjężkich przejściach ostatnich dni uczuła 
się Jana prawie lekką i swobodną, Był to 
może sugestywny wpływ doktora, -lub może 


Jana pełną piersią wdychiwała delikarny | zmiana otoczenia tak dodatnio na nią oddzia- 
powiew świeżego powietrza, przepełnionego łała. Poczynała znowu z nadzieją patrzeć w przy 


ZY MiEŃ. 

RAM wylądował tuż obok fermy. W dro- 
üze do domu spotkali starą murzynkę. która 
wyszła im naprzeciw, Była tak odstrasza- 
iąco brzydka, jak brzydką może być tylko, 
starą murzynka. Przywitała się z uniżoną| 
po::fałością, świadczącą o jej długoletniej 
służbie. 

— Dzień dobry, mister doktor. Stara Abi- | 
gni! wszystko przygotowała. Obiad gotowy, | 
pokojo w porządku. 


szłość, Dawniej już brała pod uwagę, że matki 
jej rychło nie stanie. Teraz stało się to i sta- 
rała się pogodzić ze swym losem, 

Pod ramię z Glossinem wstąpiła w swój 
nowy dom. Doktor odprowadził ją do pokoju 
przyjęć, poczem skinąwszy na starą Abigail, 
kazał joj wskazać pokoje Jany. Maly boy, 


Nr. 20 


Sennan — 


ejonarjuszom Policji Państwowej, na tyłnek 
zaś cichych swego hałaśliwego (jazz-band) od 
przodu przedsiębiorstwa utrzymuje taki niepo- 
rządek, że aż było tego za dużo naszanu po 
błażliwemu lekarzowi kfimatycznom:, który po 
patrzył na to, rzekł: „Nio inaczej...“ — i zrobił 
joszcze jedno bozakutoczno doniesienie. 
Vivat protektor, niech żyją pupile, pereat Zaa 
kopane*, (x) 
SPÓŁDZIELNIA OSIEDLI DLA URZ 
KÓW PAŃSTWOWYCH, A ZARZĄD 
ZAMOJSKIEGO. 

Kwostją najbardziej piokącą w Zakopanem 
s4 domy mieszkalne dla państwowych wież 
wuików, Ponieważ każdy  wlaścicici doru 
rozporządznjący kilku wolnymi pokojami u- 
rządza intratny dia siebie pensjonat, wobed 
tego żaden pracownik państwowy, który pro- 
mesig się do Zakopanego, nie może absoiutnie 
znaleść odpowiedniego mieszkunia; właściciela 
domów nie chcą tawet rozmawiać z takim Io- 
katorem, który zamierzą wynająć mieszkanig 
ną czas diuższy. Zrozumiałą jest to rzeczą 
jeżeli uwzględni się dewaluację marki pol- 
skioj, ale dlaczego ma na tem ciorpied 
państwowy pracownik. Zakopane bez UTZĄdÓWY 
I szkół obejść się nie może. a jednak doprowa» 
dza się owych biednych „parjasów* do qozna» 
czy. Bezdomni pracownicy pańtwowi j mau- 
czyciele tworzą kooperatywę colom budowy: 
domów mieszkalnych, zwrócili się w grudniu do 
hr. Zamojskiego, właściciela dóbr Zakopane: 
Kuźnice z prośbą. o odstąpienia odpowiednich 
gruntów pod budowę. Stanowisko hr. Zamoje 
skiego wobec zamierzonej akcji, było życzliwe 
jednakże nie w myśl życzeń wszystkich praco» 
wników. Hr, Zamojski przez swego połnomoc- 
nika Dra Wflczyńskiago oświewdczył gotowość 
uiżomia doli urzędniczej i zaproponował spół 
dzialni odstąpienie dostatocznej ilości pareol 
budowlaych jednakże nie na wieczysrą whs- 
ność, lecz na warunkach 50-letniej dzierżawy 
za minimalną opłatą roczną. 

Wobec takich warunków stowarzyszenie 
urzednicze znowu jest nod znakiem zapytxnia 
Jak długo nie nozporzadza odpowiednim rmm- 
tem. nie może przystąpić do dalszej akcji 
Więcej jak wątpliwą jest rzeczą, czy koopcatv- 
wa wobec 50-letniej dzierżawy parcol budowie 
nych może liczyć na subwencje raowa 
lub na finansowanie przez banki. Apeluiemy 
więc do uczucią obywatelskiego hr. Zamaskie- 
mo i znanej Jego dobroci i mamy nadzieję. że 
złarodzi owe warunki, w tym kierunku. by 
spółdaicinia mogła się oprzeć na ma'nych nod- 
Snwach i pchnąć na dalsze tory cala akcie. 


TDN 
DOBR 


snący w wieczomym mroku. Myśli jej pobie 
gły za Sylwestrem. 

Wiadomość ze Sing-Sing dotarła oczywi- 
ście również pod dach spokojnego donku 
w Trenttonie i niezmiernie nrzoraziła obie ko- 
biety. Czytały, coprawda, że uratował się, aig 
sam fakt, żo mla! się dopuścić zdrady stanu, 
że według wszelkich formalności został skae 
zany na śmierć, podziałał druzgoc:;eo. Jans 
na równi z matką straciła zupełnia głowę 
aż dopiero stary przyjaciel ich ojca dadal im 
nieco otuchy. . 

— Trokzezycio się o Logg Sara?.. To 
zupełnie zbędne.. Do stu piorunów! To do- 
pioro musiało ooś wejść w drogę i pomieszać 
szyki tym donosicielom i hipokryiom! Nia 
mam wprawdzie pojęcia, co to mogło zajść, 
ale w każdym razie o Logg Sara obawiać się 
nio potrzeba. Sądzę, żo mógłby toraz zunoł- 
nie spokojnie przechadzać się po Nowym 
Jorku, a wrogowie jego przy nowym atnku 
jeszcze bardziejby się zblamowali. 

Słowa te podziałały na Janc uspokajająco. 
Zdumiało ją to dziwaczne zdarzenie. Jakaś 
nieznana potężna siła przyszła z pomocą Syl- 
wostrowi | w ostatniej chwili wyrwala go 
z nielezpicczeństwa, Od tego czasu miała nas 
dzieję na jego powrót, miała niemal pewność, 
że tagmoc, która go za pierwszym razem 
uchroniła, zdoła zniweczyć wszelkie dalsze 
zamachy na niego. 

Gadatliwa Abigail, wyrwała ją z zadumyą 


mieszaniec, zmosił tam właśnie kufry ze sa-| Jaką suknię pragnie lady ubrać? Czy nie chce 


molotu, bieliznę. suknie, wszystkie przedmioty 
codziennogo użytku. Jana spoczęła na krze- 
śle przy wpatrzona w kraiobtaz. ga- 


się ustroić do obiaiłu? Pan doktor lubi strojne 
damy przy obiedzie, Móg!by jej nawet... 
(Ciaz dalszy pasiapii 
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„GONTEC KRAKOWSKT* 


Frai 


> miae i towary uratowano. 


Nocy onegäajszej, mimo coraz  groźniej- 
szych podmauchów lodowatego wichru oraz tu 
i ówdzie pojawiającej się kry, wyruszył z War- 
szawy w drogę do Płocka należący do „War- 
sząwskiego tow. handlu i żegiugi* , Wiel 
i wykwintnie urządzony statek pośp, pasażer- 
ski „Francja“. 

W kilkanaście minut po wymiszeniu, gdy 
statok zaledwie zdążył przejechać parę kilo- 
metrów, około Peloowizny zdarzyła się przykra 
katastrofa, Oto z powodu braku znaków, wyty- 
ozających koryto, których to znaków nie mo- 
żmu było umieścić ze względu ma lody, „Fran- 
cja“ wpadła na płytką mieliznę į mimo wysił- 
ków nie mogła się z niej wydostać. 

Trwający spadck wody w. Wiśle i płynący 
lód utrudniał jeszcze 


Jarosław. 


Zdaje się, że poprzednia korespondencja | Gy 
o gospodarce miejskiej częściowo odniosła sku- 
tex: po ulicach widać bowiem robotników 
z gazowni majstrujących koło latarń i krążą 
nawet pogloski, że niektóre ulice mają być 
ośw eine, Rzecz nituraina, że chodzi tu 
tylko o te upośledzone przez kupców ulice, 
gine nioma sklopów, bo inne czerpią swe 
Światło z wysiaw sklepowych i dlatego w cza- 
Bie szabasu, pryncypalna ulica w śródmieściu 
tonie w cioevnościach. Służy to zarazem jiko in. 
formacja dia obcych, w czyjem ręku skupia 
się caly prawie hemdel Jarosławia i do kogo 
należy olbrzymia większość nieruchomości 
w mieście. 

Niostety zamiast poprawy pod tym wzglę- 
dom. dzieje się coraz gorzej, a ostatnio zaszły 
wypadek sprzedawczykowstwa jest groźnem 
memento na przyszłość, Dotychczas przynaj- 
mniej wszystkie 8 apreki znajdowały się w rę- 


u 
kach katolików, obecnie jedna z nich i to naj- 
84879, przeszła w ręce obce. Fakt ten jest tom 
boieśniejszy i tem więcej oburza, żę apteka ta 
wraz z realności ią 2 piąsrową, w samym rynku 
położona, przez 8 pokolenia utrzymywała sią 
w tojsumej rodzinie i dopiero toraz została 
sprzedana, mimo, że właściciel Dr. Henryk Rohm 
podczas wojny zdołał w zupełności podrepero- 
waé slale finanse swej rodziny. W ten sposób 
wvinto polskiemu stanawi posiadunią ostat- 
nia niemi} macówke w samem centrum miasta 
i jakby ala ironji tytuł „dostawcy dworu Jego 
Świątobliwości Papieża“ wraz z emblematami 
papieskimi ozdabiać będzie aptekę niepolską 
enr Soc możiiwe chyba tylko w polskiem 
miescie 

Tego rodzaju fkty nie psują jakoś humom 
obywatelom Jarosławia plei obojga, karnawał 
wre w całej poini i nioma tygodnia, aby przynaj 
mniej jeden bał się nie odbył. Najczęstsze 
i najhuczniejsze zabawy odbywają się w Kasy- 
nie wojskowem, gdzie bawią się swoi ze swoje- 
ni. bo „eywilom' skutecznie =P wstęp 
do Kasyna, 

W tej rozbawionej didni ogółu raz 
tylko odezwal się ton poważnej troki o losy 
puńsiwa: było to na zgpomadzoniu polilycznem 
w Sokmo, na którem poseł okrygowy p. Chła- 
powski przedstawił obecne smutne położenie 
państwa | niewesołe horoskopy na przyszłość! 
Omawiając politykę pojedynonych stronnictw 
nauaził się szanowny poseł na niekułturalne o- 
kszyki socjalistów, które jodnak zebrani oby- 
iwatcia wnot ucjszyli, 

educy! Przy popnzodnich wyborach mie- 
li aż 2 posłów swoich, a obecnie nie przepro- 
wadzili ani jednego, stąd zły humor towżrzy- 
szy, wyładowujący się w b odpowiadają- 
cy ich kulturze i inteligencj E. 


Erą H an B E | A 
D;adeł zjawił się pod Lublinem 
kob LJ 
Do dworu p. R. we Włościenicy przybył lona, w obelsłym ubiorze i s wyszczorzonymi 
Bla oczyszczenia pieców kominiarz. Na noc po- zqbami, x 'dziwaczną miotłą i szaurami, 
szed! spać do stodoły , W tem około północy Wiejscy złodzieje, którzy może nigdy nie 
pocichu zaijechali przed stodołę s wozem i koń- | widzieli kominiarza, nagle przestraszeni i przy 
mi złodzieje i dobrawszy się do zboża, mmaozęli łapani na gorącym uczynku, myśleli, że to dja- 
jo zabiorać w worki i wynosić na wóz. beł i z całych sił rzucili się do ucioczki, woła- 
Tymczasem kominiarz wylazł wysoko na jjąc „djabeł!* 
belke i począł wydawać niesamowite glosy Zostawili w popłochu nawet swój wóz I ko- 
i świsty. Jedon ze złodziei, mający elektryczną | nle, po którę naturalnie już się nie zgłosili, W 
latsirkę, skierował ją ku górze, skąd dochodzi- iten sposób pan R. zamiast być okuadałonym, 
ły gw izdy, gdzie ku najokropniejszenu przeora- |zóstał niespodzianie obdarowany, a 7 ko- 
żeuru wszystkich siodział, czarna postać, osmo- | miniarz otrzymał hojną nagrodę, 


WYSTAWA PRZEMYSŁ, W KATOWI- 
CACH została dnia 11-tego b. m. zamknięta. 

ZJAZD PRZEMYSŁOWCÓW W KATO- 
WICACH. Z okazji zjazdu przemysłowców 
pciskich odbyło się w sali posiedzeń rady 
miejskiej uroczyste zebranie przedstawicieli 


śląskiewo. Zaproszono około 100 osób. W po- 
siedzeniu wzięli udział p, Wieo-wojewoda Ju. 
rawski, p. Dr. Górnik, pierwszy prezydent 
Katowic i przedstawiciele władz i instytucji. 
Posiodzenie zagaił prozes Śląskiej Izby Handlo- 
wej p. senator Kowalczyk, wyrażaj e radość, 
że przemysł innych dzielnic pragnie podać rę 
kę przemysłowi Śląskiemu, przez co przyczyni 
siy do ścisłogo ekonomicznego połączenia Ślą- 
ska z Rzpitą, zwracając się zań do Niemców, 
oświadczył w ich języku, że tylko współpraca 
obu narodowości zapewni Śląskowi dobrohvt. 
W imieniu województwa śląskiego przemawiał 
inż. Wojnar, 
obrad. Nastermie przemawiali jeszcze przod- 
siawiciel śląskich władz górniczych Dr. Gór- 
nik, oraz dyrektor związku górniczo-hutnicze- 
go. Następnie wysłuchano szeregu referatów, 
które powtórzono także w języku niemieckim. 
Referaty te dawały pogląd na rozwój naszego 
przemysłu i na jego potrzeby. Po zasnknięciu 
posip onis urządzono wspólną zabawę w Ho- 
telu Savov. 

TRANSPORT POLSKICH EKSPONATÓW 
NA JARMARK W LYONIE. Do Katowic 
przybył jeden wagon eksponatów z Warszawy 
przeznaczony na jarmark w Lyonie. Jutro 
przybędą prawdopodobnie dalsze wagony, 4 
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„OTCHŁAŃ POKUTY“ 


(Tajemniczy wypadek w Tatrach). 
Plarwsze areydziełe dótychczasowaj zrtuki fiimowt] polskiej. 
W głównych rolach: H. Męc'ejęwsła, R. Sob szowski, A. Plękareki, W. Biegański. 


e zdjęcia z Tatr, wspaalała wystawa i retyżetja. — Nadzwyczajna 
gra artystów. 


sytuację i udsaremniał. 


Z POLSKI. 


przemysłu innych dzielnie Polski i przemysłu j% 


życząc zjazdowi pomyśinych j 


— Stótóktd paa na zagłade 


wszelkie wysiłki załogi, to też nad TA CM a ro azg 
cja“ znalazła się na gołym passu. 

| Podróżnych i towary łódkami zdołano pize- 
tnansportować na ląd. 

W chwili obecnej „Francja“ stoi dnem na 
obszernej i wystającej nad wodą ławicy pia 
kowej. , 

Zdjęcie statku z ławicy, mimo zastosowa- 
nia wszystkich środków, okazuje się jaz do- 
tąd dzremne.. 

Jeżeli w dalszym ciągu nie uda się tego dn 
konać, to wobec lada dzień spodziewanega za- 
marznięcia Wisły, zostanie on uwięziony w nad 
wyraz ciężkiej sy tuacji, gdyż z chwilą wiosen- 
nego ruszania lodów, zostanie on prawdopo- 
dobnie zdruzgotany. 


TE UEIECE FOZUZB 


we środę wielu uczestników wystawy i przed- 
stawicieli firm warszawskich i pozi.a:s:siich 
uda się do Lyonu. 

Tegoroczne „Targi Lyońskie* zastaną 
otwarte w dniu 5 marca, Zgłoszenia wystaw- 
ców Są 0 wiele liczniejsze niż. w roku zeszłyr. 
Ją powodzenie targów wpływa w wysokim 
stopniu fakt, że kupcy francuscy, he!gijscy t 
włoscy nie mogą w tym roku wziąć udziału 
w jarmarku Lipskim. 

KOPALNIE NA G. ŚLĄSKU, ZALANE WO- 
DĄ — ROZPOCZYNAJĄ PRACĘ. Sizn wody 
w kopalniach, chociaż nieznacznie, jednak Ob- 
niżył słę, Na kopałni Ficinus w środę na zmia- 
nie południowej rozpoczęta wydobywanie we 
gla, w czwatek zaś pracowano już na dwie 
zmiany ranną i południową. Na kopalni Richter- 
Schaechłe wydobywanie węgla odbywa siq, 
normalnie, Na ogół dnisze niebezpieczeństw 
należy uwnżać zą zażegnane, 

ZNIESIENIE WAGONU SYPIALNEGO, 
KRAKÓW-GDAŃSK. Dyrekcja Kaloi państwom 
wych komunikuje: Z powodu niedostatecanej 
frekwencji znosi się z dniem 15 lutego b. r. 
kurs wagonu syplalnego Kraków-Gdańsk prz 
pociyzach Nr. 1402 / 1405/1404 wh 
Nr. 1402 / 1403 / 1406 / 1401, — Ostatni odjazck 
z Krakowa 15 bntero z Gdańska 16 lutego b. rs; 

POMNIK POLEGŁYCH POWSTAŃCÓW: 
POD MIECHOWEM. Powołany przez Radę. 
miasta Miechowa komitet budowy pomnika po 
leglych w bitwie miechowskiej 17 lutego 1863, 
doprowadził dzieło do poniyślnego końca, Ne 
mogile Boliaterów, położonej na miejscowym. 
omentsrzu paraljałnym, wzniesiony zastał po 
mnik dłuta art, rzeżbiarza p. Błotnickiego © 
Krakowa, Uroczyste poświęcenie i odzłonięciea, 
pomnika odbędzie się w niedzielę 18 lutogaj 
b. r. w szośćdziesiątą rocznicą siawnej bitwy 
miochowskiej. 

KONGRES SPORTOWY W WARSZAWIE, 
Termin kongresu sporiowogo w Warszawie tos 

stał definitywnie naznaczoiry na dzień 7. 1 8, 
kwietnia, W ciągu dwóch tygodni główne te- 
maty obmd będą następujące: 1). ooma 
zadanie sporiu palskiego, 2). Opioka rządu nad 
suchem sportowym i pomoc gmin, 3). Uregulo- 
wanie na drodze ustawoduwczoj stoguniku pań- 
stwa do sportu. Komisje zostaly utworzone na- 
stopujące: 1). proparandy. 2). sport szkolny. 
3). spom wojskowy, 4). najpiniejsza pe dla 
sportu polskiego. 

ZAWODY KOLARSKIE W POL SCE. 
W lipen 19023 r. W, T. C. urządza zawody ko- 
larskie a mistrzowstwo Polski na torze, W za- 
wodach tych wezmą udział również zawodni- 
cy zagraniczni, jednak nie jeźdźcy zawodowi, 
jak to było dotychczas, lerz amatorzy,- 

WYDOBYWANIE OFIAR KATASTROFY 
GÓRNICZEJ W HEINITZ. W ubiegłą sobotę 
wydobyto znowu zwłoki jednego górmika, 
padl łącznie z innemi ofiarami katastrofy w 
kopalni Heinitz pod Bytomiem. Dotąd znajdu- 
ją się pod gruzami jeszcze 4 trupy. Usunięcie 
rumowisk spowodowanych katastrofą napoty- 
ka na wie!kie trudności z powodu ciaglego za- 
ipadania się stzopów, ! 


„GONIEC KRAKOWSKI“ 


Nr. 20. 


w sprawach ogłoszeń zn- 
pełnie bezpłatnie w Admi- 
nistracji, Kraków, Duna- 
jewskiego 7. Telefon 2502. 


| mej | [ Wyiaśnionia i 
| 


JE 


porady 


OGŁOSZENIA 


Administracia otzara 


od godziny 9—1 w polu- 
dnie i od godziny 4— 
wieczorem. ' 


ii 


CENY OGŁOSZEŃ : Za 1 wiersz milimetrowy: W zwykłyeh ogłoszeniach Mk 260. — Układ tabziaryczny Mk 500. — Nadesłane Mk 600. — Komunikaty po kro« 
nica Mk 500. — Głosy publiczne i Dział ekonomiczny Mk 909. — Ogłoszenie na l-szej stronie Mk 1200. — Drobne ogłoszenia po Mk 100 za słowo. — Matry mo- 


Orasie czioszenia. 


ES Kupno | | 


OKG MOBILE 5-13 koni i 


mocy kupię za go- | Kapy, 


tówkę. Zgłoszenia przyj- 
mnje adm. Gońca pod 
„Gotówka“. 561 
KT skład z przy- 
ległem  misszkaniem ! 
przy ruchliwej ulicy. Zgło- 
szenia pod „10 miilanów* 
przyjmuje „Goniec krak,” 
549 


rolay z budynkami 
zzczegółowy OopiB Yroszę 
nadsyłać pod 
lanin“ 
„Gońca” 


„Wieikopo- 
do Administracji 


KUE» i sypialnię komple- i 
tna, eieimną. Zgłoszenia 
do Adu n. „Gońca“ 
Sypilaiwia“, 


pod 
089 


YWUPIĘ zakład Fryzjerski 


earm 


ułalne i korespondencje prywatne do Mk 200 za słowo. 


„DANNY LUDOWE rose] 


RINNAN! 


Kraków, Powlśle 10, II p. 


Matrymenialne 


W BERLINIE zamienię AWALER jat 29 z za- 
| E „DE koje kuchnię, wodu rzeźnik z odpo- 
na akież mieszkanie | wiednim majątkiem, pra- 


serwety, _ partysry, | W Wi Krakowie, | gnie się ożenić x wdową, 

makaly, poduszki, szało, | Lwowie, lub Poznaniu. | najchętniej z właścicielką 

terouki, wełniaki | luna wy- | Oferty „Reklama Voiska“, | składu, Oferty przyjmuje 

roby ludowa w wielkim wy- Warszawa Jasna 10 pod | „Goniec“ dlè „Franciszka 

borze. 421 | „Berlin*. 563 | R". 553 
=— -m c | 5 

ZAMENE mieszkanie Wiera mioda inteligen- 

2 pokoje z kuchnią tna na samodz. stano- 

jasne ciepłe na parterze | wiska — posiada mieszka- 

gg * Lublinie na takież |nie, pragnie poznać męż- 

w` Krakowie. Zgľoszeuia |czyznę ińtel. na wysokim 


skosie bietskie na 
ubrania | kostjumy 


KRAKUW, Powiśla 10, Il p. 
446 


AFRYKA sukna i kołder | 

A. Kaliński Biatystok, | 
ul. Łipowa29 polec swoje 
wyroby sukna na dauiskie 
i męskie ubrania,.płaszcze, | 
również kołdry pluszowe | 
i wełniane. Uwaga: Cennik 


przyjmuja adm, „Gońca 
pod „Labłin”. Do t 


stanowiska. Zgłoszenia 
w celu inatrym. do Adm. 
Gońca pod „Bajadera“. 410 


AWALER, lat 29, z aka- 
demickiem. wyksziat- 
ceniem, posiadający 100- 
morgowe gospodarstwo, 
nawiąże M y w celu 


OKOJU próźnego du- 

żego poszukuje się 

możliwie zaraz. Płacę duże 

, odstępne. Zgłoszenia do 

! adm. „Gońca” dla.,Kupca" 
555 


wiedni posag wymagany, 
Lok, sklepowy z urzą- | Pośrednictwo rodziny po- 

dzeniem lub bez po- | żądane. głoszenia pod 
szukiwany. Zgłoszenia pod | „Agronom i da Rinra ogło- 


— Ogloszenia w dnie świątaczne o 250% drożej. 


| |NŻYNIER, kawaler, szla- 
cheic lat 35., urzędnik 
państw, z dochodem mieś, 
pół miijona Mp. poślubi 
intelig. panią z odpowie” 
dnim majątkiem. Zgłosze- 
nia do „Gońca" pod „Inży- 
nier*, 43 


| 
WPOWA, młoda samo- 
dzielna debrza sytu- 
owana wyjdzie za mąż za 
człowieka na niezależnym 
stanowisku  knituralnego. 
| Zgłoszenia do administra- 
| cji „Gońca* pod „Rosy- 
ankas” 338 
AWALER, 30 łat, z aka- 
demiekiem wykształ- | 
eeniem na stanowisku po- | 
zna pannę posażną dobrze 
zbudowaną, Cel: małżeń- 
stwo. Zgłoszenia do Adm. 
„Gońca pod „B. B.“ 412 


żółte, uszka stojące, 
iari JWabi ię maska: 


y Az ĄŁ pi 


niec 


piesek, mieaza* 
ratier z wilcza» 
rem, czarny, podbrzusza 


Łaskawy wnalazca zechce 
go oddać za wynagrodze” 
niem, p. Szadek, Kraków, 
Bracka 13 I. p. 545 
ZEW kartę zwoł- 

nienia na imię Józef 
Musiał z 8 pułku ułanów, 
urodzóny w 1889 w Bu 
czynie pow. Bochnia. . 546 


[FORTEPIANU do prre- 
j grywania w godzinach 
j od 1—3 możliwie w śród- 
mieściu poszukuje się, 
Zgłoszenia do Administra- 
| cji „Gońca* pod „T. Z.“ 373 


dB e E A a RE" 
E S ct oz cia 


„ROZWÓJ“ 


czyli próbki wysyła sięj,3 Miliony* do Admiui- szeń Sokołow skiego, | 
na żądanie darmo. tet stracji „Gońca“. 382| Lwów, Jagiellońska T, 405 


A iub próżny zakłac nu 
prowincji. Zgioszenia z po- 
danier: cony do „(rońca' 


pod „*ryzier”. 435 


Stowarzyszenie Spółdzielcze z ogr. zdpow. 


w Krakowie ul. Garncarska 7, Tel. 3544. 
Przyjmujemy zxłądki oszczędnościowa | płacimy : 


i 
H ŁC rocznie przy wkłądkach na czas nal- 
i | mniej f-cio miesięczny 
F 389%% rocznie przy wkładkach 3 miesjęcz. 
[I 


s r. | 320% na I micsiąc, 3a 

J U y F N t L | Pzry kwotach wielomulionowych osobne smowv. 
zy i PNE BAG BALE DURNY EMDEN TAUNAN PED 
barwi siwe włosy szybko i dokładnie rze w Małosolsca poszukuje 


na naturaine kolory, pozostawiając wło- 


som miękkość i połysk. Jest zupełnie 
j | do sprzedaży piwa. Zgłoszenia wraz z curricuiun 


nieszkodliwa i sposób użycia jest bardzo 
prosty.’ De nabycia we wszystkich 
p a rfu mer i e d Q r i en t, y arscy i 8. | vitae ı referencjamty należy przesyłać do biura „Ruch“ 
9 Kraków, Szczepańska $ pod Szyfrą „Agent“. Relzktuje 
„. długoletnią praktyką w tym dziale, 


składach aptecznych i perfumerjach. 
się tylko ma pierwszorzędne siły mogące się wykazać 
Poszukuje się podkłady kolejowe 


| 
matrymonialnym. Odpo- 
| 
| 
I 
| 


J 
l 
KE majątok lasowo- LE 
| 
| 


WAŻNA WIADOMOŚĆ 


dla Pań l Panów, posiadających 
fiwe luh szpakowatę włosy, 


ETIT cdiecionsałre igan- | 
cals de Commelin et 
Ritter eprawny w skór 
do sprzedania, Wiadomoś 
w Adm. „Gońca krek.“ 391 


f: Sprzedaż | 


Co a e "ol 
ppan Heblarki, Strugar- 

Wiortarki, Garty, Lako- 
eT Stal, Zelazo, Szyny, 


żelazna, cynkawa, 
Beczki, póleca 449 


„PILOT“ 
LWW, ul, Batorege 4. 


534 


EALNOŚĆ w Bochni 
sprzedam zaraz, Wę- 


Lek Kraków, T Fabryczny skiad 2,49 | 3,00 mtr. Puea motorowy kole! 
- w każdej ileśc 

R mórg ogrodn z sadem A pr bed pati uprasza się nadsyłał do Gońca Krak. pod 534 

6 m "friemyśia + wy: IEIZNY IMOSKRIE AM 


dzióżławić zawodowe- 
mn ogrodnikowi, wia- 
demość Krautwaldowa, 
Kraków, al. Łokzowska 
L 82. 513 


JĄ FRBATNIKI angielskie 
(Mixad Cakes supe 
rieurs) próbny pakiet 
cztery kilo nelto około 
1.200 sztuk wysyła opla- 
tnie za nadesłaniam Marek 


pod firma 


M. Król i R. Doleżal 
KRAKOW, Jagiellońska 9: 


Posiada stale na składzie bielizne męską w różnych 
gatunkach, od najtańszej do najwykwintniejszej. 


+ . 
28400. Furora Tarka ||| Kołnierze męskie w wielkim wyborze: Wiedeński 
a e ii Sprzedaż hurtowna I detaliczna: 


Międzynarodowy jarmark 


18. de 24. Marea 1923 


Korzystna okazja zakupu 
dla wszelkich gałęzi 


RAKOWE | ubranie pra- 
wie nowe zaraz do 
sprzedania. Zgłoszenia pod 
„Frak* przyjmuje „Goniec 
krak 


se | | kapon Uddjelamy hredyhi, = 


550 


4 ; i 
[i PY. W i i (l. | Fabryka drutu 4000 wystawców z kraju i zagranicy 
| e wyrobów drucianych - Wszelkich informaeji ndziala 
i przedtem RA Górecki, © Kucharski i S-ka, Tow. Akcyjne 


Wiener Messe A.-G., Wien VII, Nsasopalast 


„| 
jakoteż oficjalne miejsca informacyjne w Krako- i 
j 
4 


co noaaaman memen MEEGA OCT A | - P-L DI CZ, 


R KRAKÓW-PODGÓRZE, ul. Romanowicza 5. Tel. 277. 


Masowa produkcya drutu i wyrobów drucianych. 
ZE . Fachowo parady, kosztorysy i t. p. bezpłatnie. = 


b, 2 S s Ż 


Drukarnia „Głosu zrani 


wie, Austrjacki Wydział paszportowy, Kanoni- | 


czna 16, Izba Handlowo- Przemysłowa. 323 


Antoni Kry% Wa 


(wąduwra i łbów telzininy Zegdiiktor: Gad ZATZ: em R. Poda * = Sb A 


——— 


—— - 


